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Na skrzyżowaniu ul. ul. Wielickiej 1 Kamieńskiego już nie tworzą się
gigantyczne korki.

jeszcze w tym roku

Polska delegacja
na czele

z W. Jaruzelskim

przebywała w NRD

Na zaproszenie sekretarza gene­
ralnego Komitetu Centralnego Nie­
mieckiej Socjalistycznej Partii Jed­
ności, przewodniczącego Rady Pań­
stwa NRD Ericha Honeckera — 29
bm. przebywała w NRD z oficjal­
ną wizytą przyjaźni delegacja par-
tyjno-państwowa PRL, na czele z

I sekretarzem KC PZPR, preze­
sem Rady Ministrów, przewodni­
czącym WRON gen. armii Wojcie­
chem Jaruzelskim.

W gmachu Komitetu Centralnego
Niemieckiej Socjalistycznej Partii
Jedności odbyło si% spotkanie Woj­
ciecha Jaruzelskiego i Ericha Ho­
neckera. Obaj przywódcy omówili

podstawowe problemy dalszej
współpracy PZPR i NSPJ, PRL i
NRD. Byli zgodni co do tego, że

należy podjąć konkretne przedsię­
wzięcia dla dalszego rozwoju sto­
sunków na podstawie układu o

(Dokończenie na str. 2)

Salon Desy
jakiego jeszcze

nie było
Do niedawna istniała w Nowej Hucie jedna, dość zresztą znana i ce­

niona, placówka Desy: galeria w pawilonie na oś. Kościuszkowskim.
Pawilon jest siedzibą Domu Kultury Spółdzielni „Hutnik” i jemu to
właśnie przekazała Desa pomieszczenia dotychczasowej galerii, otrzy­
mując w zamian, dzięki energicznej decyzji naczelnika dzielnicy, lokal
na oś. Ogrodowym 10. Natomiast
dzibę na ul. Sławkowskiej.

dotychczasowa galeria znajdzie sie-

W pomieszczeniach na os. Ogro­
dowym zamierza Desa zlokalizować

pierwszy w Krakowie, a może i w

Polsce, salon sztuki użytkowej z

prawdziwego zdarzenia. Dotychczas
bowiem meble, elementy wyposa­
żenia mieszkań sprzedawano w ga­
leriach desowskich, ale jakby mi­
mochodem, na marginesie podsta­
wowej działalności antykwaryczno-
-wystawienniczej.

W nowohuckim salonie znaleźć

się ma to co może uatrakcyjnić
mieszkanie, bądź wręcz je urządzić,
a więc: meble, elementy oświetle­
nia, oprawiona grafika i malarstwo.

Obok tych mieszkaniowych akce-

(Dokończenie na str. 2)

Trzy miesiące przesuwano terminy rozpraw

proces
w strawie „myślenickiej

99

ruszy z martwego punktu?
Na dziś wyznaczono kolejny z

rzędu termin rozprawy w Sądzie
Wojewódzkim w Krakowie, w

której oskarżonymi są uczestnicy
głośnej nie tylko w Krakowie
„afery myślenickiej”. Sprawą tą
objęto 11 osób, przy czym są
wśród nich m. in. b. naczelnik

Z ostatniej chwili

Po raz 54

miasta i gminy Myślenice Janusz
Gędłek, b I sekretarz KM-G
PZPR w Myślenicach Stanisław
Durbacz oraz szefowie instytucji
i przedsiębiorstw z Myślenic.
Kilkakrotnie rozprawy nie odby­
wały się z powodu niestawienia
sie jednego z oskarżonych — Ja­
na Gluzy Ponieważ na ostatniej
rozprawie dostarczono zaświad­
czenie, iż przebywa on na lecze­
niu szpitalnym — jest dotknięty
poważną choroba uniemożliwia­
jącą mu stawanie przed sądem —

Sąd postanowił wyłączyć jego
sprawę z toczącego sie procesu.

(Dokończenie na str. 2)

(PAP)
późnym wieczo-
nad ranem czasu

rozdano Oscary
WASZYNGTON
W poniedziałek

rem (we wtorek

warszawskiego) w Los Angeles od­
była się doroczna uroczystość przy­
znania tradycyjnych nagród ame­
rykańskiej Akademii Sztuki Filmo­
wej, zwanych popularnie OSCA­
RAMI.

Oscar w postaci pozłacanej statu­
etki, za najlepszą drugoplanową ro­
lą żeńską przypadł w tym roku

(Dokończenie na str. 2)

UTRO pogoda w rejonie
Krakowa kształtować się
będzie pod wpływem niżu.
Zachmurzenie duże z prze­
jaśnieniami. Rano zamgle­
nia i lokalnie mgła. W cią­
gu dnia okresami drobne o-

pady deszczu. Wiatr zachod­
ni i płn.-zach. 4—7 m/sek. Temp,
maks, dniem 3—6. min. nocą od
plus 2 do minus 1 st. C. Rano
wilgotność powietrza 96 proc. W
ciągu dnia dalsze ochłodzenie.

W PONIEDZIAŁEK w Bruk­
seli rozpoczęły się dwudniowe
obrady wspólnorynkowego
„szczytu”, w którym biorą u-

dział szefowie państw i rządów
dziesięciu krajów członkowskich
EWG. We wczesnych godzinach
popołudniowych w brukselskim
pałacu Akademii Królewskich
odbyła sie ceremonia jubileuszo­
wa z okazji 25. rocznicy EWG.

KIEROWNICTWO kontroli lo­
tu amerykańskiego wahadłowca
kosmicznego „Columbia” posta­
nowiło przesunąć o 24 godziny
powrót statku z powodu zbyt
silnych wiatrów wiejących nad
miejscem lądowania, bazą woj­
skową White Sands w stanie

Skrzyżowanie ulic: Wielickiej z

Kamieńskiego, do niedawna było
jednym z najbardziej niebezpiecz­
nych w mieście. Od 23 marca jeź­
dzimy już tam znacznie bezpiecz­
niej. I choć, jak mówi kierownik

przebudowy ul. Wielickiej, Leszek

Unzeiger, skrzyżowanie to z powo­
du oszczędności ma charakter pro­
wizoryczny i nie jest — jak po­
czątkowo
mowę, to

znaczne.

A będą
cznie w ul. Wielickiej działać dru­
ga w Krakowie tzw. „zielona fala”
świateł ulicznych. Nastąpi to wów­
czas, gdy oddana zostanie do użyt­
ku sygnalizacja świetlna koło Szpi­
tala Pediatrycznego i na skrzyżo­
waniu z ul. Facimiech.

Cała przebudowa, prowadzona
jak na nasze warunki wyjątkowo
sprawnie, trwała niespełna mie­
siąc. Szczególnie wyróżniła się przy

planowano — dwupozio-
ułatwienia w ruchu są

jeszcze większe, gdy za-

Ze świata
termin

niej brygada Stanisława
ka, ofiarnie pracował
Jan Gazda.

Mimo że pewien etap
(Dokończenie na str. 2)

Wincenel-
też mistrz

inwestycji

Jan Paweł II

spotkał się
z kardynałem B. Hume

RZYM (PAP)
Kardynał Basil Hume, arcybiskup

Westminsteru, spotkał się w ponie­
działek z Papieżem Janem Pawłem
II i omówił z nim sprawy doty­
czące zbliżającej się wizyty głowy
Kościoła Katolickiego w Wielkiej
Brytanii.Źródła watykańskie nie podały
szczegółów rozmowy, określając ją
jako prywatną.

Nowy Meksyk. Nowy
wyznaczono na dziś.

NAGRODA „Prix du
dier”, która wieńczy w

wydarzenia teatralne roku, zo­
stała w poniedziałek przyznana
Romanowi Polańskiemu za re­
żyserię i interpretacje aktorską
„Amadeusza” Petera Shaffera.
Sztukę tę Poląński wystawił na

początku stycznia w paryskim
teatrze Marigny.

Z NIEOSTATECZNYCH wciąż
danych wynika, że w tzw. wy­
borach w Salwadorze zwycię­
stwo odniosła Partia Chrześci­
jańsko - Demokratyczna, którą
kieruje przywódca junty. Jose
Napoleon Duarte. Chadecja nie
uzyskała prawdopodobnie więk­
szości.

Briga-
Paryżu

Eg

Wykonawcom pozostały jeszcze prace przy porządkowaniu wysepek.
Fot. JADWIGA RUBIS

Blprosfal" po reformie

Drożej, aby mieć z

Nie za drogo
aby nie odstraszać

Murzyński kompozytor Eubie Blake

trzyma się świetnie, mimo skończo­
nych 99 lat. Na zdjęciu — podczas
urodzinowego przyjęcia w Nowym

Jorku.

Kardynał F. Macharski
z wizytą w Rzymie

RZYM (PAP)
W poniedziałek przybył z wi­

zytą do Rzymu kardynał Franci­
szek Macharski, metropolita kra­
kowski.

W tym samym dniu Jan Pa­
weł II przyjął na audiencji z o-

kazji wizyty „ad limina” biskupa
Łodzi, Józefa Rozwadowskiego.

Wraz i przybliżeniem się ostatecznego terminu wprowadzenia
zasad reformy gospodarczej coraz częściej pojawiały się obawy
o nieuniknione powstanie sporej grupy bezrobotnych. W zestawie­
niu z kryzysem ekonomicznym i wynikająca stad częściową blo­
kada inwestycyjna najczarniejsze myśli i obawy o swa przyszłość
zawodowa były bezsprzecznie udziałem projektantów.

O BIURACH PROJEKTÓW już
od dawna mówiło się, że nie mają
co robić, że projektują „sobie a mu­
zom”, nie troszcząc się o to, czy ich

prace zostaną kiedykolwiek zmate­
rializowane Nie da się też ukryć,
że w latach siedemdziesiątych na­
mnożyło się nam rozmaitych biur

projektowych i samodzielnych ze­
społów bez liku. W dawnym na

przykład resorcie budownictwa ma­
szynowego istniało (i istnieje do

dziś) aż 29 biur projektowych i 30

pracowni zatrudniających łącznie

Kraków sie budii

20 tysięcy ludzi Należą do nich
również biura zajmujące się pro­
jektowaniem dla potrzeb przemy­
słu hutniczego, w tym krakowski

„Biprostal”.
Sytuacja projektantów hutnictwa

jest na pozór szczególnie niekorzy­
stna. Po pierwsze, kto dzisiaj zleci
im budowę np nowej konwentorow.
ni. czy walcowni blach? A przecież
z projektowania tylko wielkich rze­
czy żyli przez ostatnie lata. Po dru­
gie, nasilający się od mniej więcej
dwóch, trzech lat ruch ochrony
środowiska naturalnego człowieka
widział swego głównego wroga w

hutnictwie. Toteż coraz częściej po­
jawiały się koncepcje zmierzające

do zrezygnowania z dalszego roz­
woju hutnictwa podstawowego i

gwałtownego przeorganizowania się
na wysoko specjalizowany przemysł
przetwórczy. Tylko że to sporo ko­
sztuje.

NIE ZAMIERZAM tu bynajmniej
bronić naszego truciciela. Poorzed-
nie stwierdzenia są jedynie reje­
stracją autentycznych nastrojów
zniechęcenia poczucia całkowitej
nieprzydatności dla społeczeństwa

(Dokończenie na str. 3)

Imponujący
uświetnił paryską
uroczystość ponow­
nego uruchomie­
nia Orient-Expressu,
pociągu, który wy­
posażony dziś w lo­
komotywę elektry­
czną będzie woził

turystów dwa razy
w tygodniu (bilet
500 doi. w jedną
stronę!) z Londynu
do Wenecji i raz w

tygodniu z Paryża
do Wenecji.

CAF — Keystone

Noc bez alarmu
Dziś nad ranem krótki rekonesans

w Straży Pożarnej. Na stanowisku

czuwającego nad naszym bezpie­
czeństwem oficer dyżurny st. ognio­
mistrz Stanisław Molik. W zasięgu
ręki druga ważna osoba funkcyjna
— por. Ryszard Tarczyński, oficer

operacyjny czyli ten, któremu przy­
pada dowodzenie na wypadek akcji.

— Jak upłynęła ostatnia doba?
— Noc była całkiem spokojna.

Ale w ciągu wczorajszego dnia po­
dejmowaliśmy interwencje w Wa-

wrzeńczycach, w zagrodzie Edwar­
da Dziurzyńskiego. Zapalił się od

nieszczelnych przewodów komino­
wych dach budynku mieszkalnego,
ogień przeniósł się na zabudowania

gospodarcze. Początkowo wyglądało
to groźnie, skierowaliśmy na miej­
sce 4 sekcje bojowe. 25 strażaków

błyskawicznie uporało się z żywio­
łem. Straty nie przekroczyły kil­
kudziesięciu tys. zł

— Dzwonią telefony, jeden, drugi...
— To z naszych oddziałów strażac-

kich — wyjaśnia dyżurny. Oprócz
tego tu, I Oddziału na Westerplatte,
w dyspozycji oficera synchronizu­
jącego pracę Straży Pożarnej znaj­
dują się jednostki Oddziałów w

Podgórzu i Nowej Hucie, Kombi­
nacie HiL, Szkół Podoficerskich w

Nowej Hucie i Wieliczce oraz OSP.
Siła ludzi i sprzętu.

— Czy często są w akcji?
— Teraz, wczesną wiosną proble­

mem dla strażaków jest na tere­
nach podmiejskich wypalanie su­
chych traw. Niby ten zabieg gospo­
darski ma sprzyjać lepszemu uro­
dzajowi trawy, ale tak naprawdę
to sprzyja często powstawaniu po­
żarów. Pełzające płomienie przeno­
szą się na sąsiednie zarośla — krze­
wy i drzewa, a nierzadko budynki.
Wtedy podnosi się alarm, angażuje
ludzi, chociaż można było tego
wszystkiego uniknąć. Nie brakuje
też i fałszywych alarmów; dla ka­
wału... Oby takich przejawów ludz­
kiej nieodpowiedzialności było jak
najmniej. (Z)

wplaża
wmy

oczywiście Australijka
Melbourne. Ale nie mart-

się, lato i do nas zawita.
CAF—AP

Było to 30 marca

W 1746 r. urodził się Francisco

Goya — hiszpański malarz i gra­
fik (zm. w 1828 r.), twórca świet­
nych portretów, a także drama­
tycznych w treści obrazów np.
„Okropności wojny” czy „Roz­
strzelanie powstańców madryc­
kich”.

W 1842 r. przeprowadzono (A-
merykanin dr Crawford) pierw­
szą na świecie operację, stosując
do uśpienia chorego eter.

W 1853 r. urodził się Vincent
van Gogh, holenderski malarz;
tworzył wyłącznie dla siebie, nie

sprzedając swych obrazów; nie

potrafiąc walczyć z napadami
lęków i szału, zastrzelił się w

1899 r.. mając zaledwie 37 lat.
W 1876 r. Rosja sprzedała Sta­

nom Zjednoczonym, za (w prze­
liczeniu) ok. 7,2 min doi., Ala­
skę; już samo odkrycie zasobów
złota na Alasce, unaoczniło fa-
talność interesu, jaki zrobiła Ro­
sja carska.

W 1894 r. urodził śię Siergiej
Iljuszyn, radziecki konstruktor

lotniczy (zm. w 1977 r.).
W 1912 r. zmarł Karol May

(ur, w 1842 r.). niemiecki pisarz;
w lattch 1885—74 za liczne kra­
dzieże. fałszerstwa i oszustwa,
przebywał w więzieniach, gdzie
„uciekł” w świat fantazji, przy­
gotowując notatki większości
swych powieści z Dzikiego Za­
chodu (który zobaczył po raz

pierwszy u schyłku życia, ma­
jąc lat 60); autor czytywanych
do dziś powieści: ..Winnetou”,
„Skarb w -Srebrnym Jeziorze”

czy „Old Surehand”. (w.g.)



Str. 2

W PRZYSZŁYM roku szkol­
nym obowiązywać będzie nowy
regulamin egzaminów matural­
nych: w części pisemnej — w

liceach — obowiązującym bę­
dzie egzamin z języka polskiego,
zaś drugim przedmiotem nie
musi już być matematyka (nie
dotyczy to szkół zawodowych,
gdzie drugim przedmiotem pi­
semnym będzie matematyka); w

części ustnej — w liceach —

trzy egzaminy (j. poi., j. obcy
nowożytny i do wyboru: ła­
cina, greka, historia, geografia,
biologia, matematyka, fizyka lub
chemia) i — w szkołach zawo­
dowych — dwa egzaminy (j.
poi. i do wyboru: j. obcy nowo­
żytny, historia, geografia, biolo­
gia, matematyka, fizyka lub che­
mia).

DZIŚ zbiera zię — po raz

pierwszy w tym roku — na ple­
narnym posiedzeniu Rada Go­
spodarki Żywnościowej, której
przewodniczy prezes NK ZSL —

wicepremier Roman Malinowski.
Rada m. in. oceni aktualną sy­
tuację w rolnictwie, przygotowa-

W. Jaruzelski
przebywał w NRD

nia do wiosennych prac Polo­
wych oraz planowane zmiany w

systemie kontraktacji produktów
rolniczych.

PRZED Sądem Rejonowym dla
m. st. Warszawy zakończył się
29 bm. proces byłego wicepre­
miera i ministra hutnictwa Fran­
ciszka Kaima oraz jego sekre­
tarki Elżbiety Wąsińskiej. Wy­
rokiem sądu, Franciszek Kaim
skazany został za wręczenie 4
talonów na samochody na 1 rok
pozbawienia wolności i 300 tys.
zł grzywny. Orzeczono także za­
kaz zajmowania stanowisk w ad­
ministracji państwowej przez o-

kres 3 lat.
29 BM. w eentrum sztuki —

teatr i galeria „Studio” w War­
szawie pożegnano dyrektora i
twórcę tej placówki Józefa Szaj­
nę w związku z jego przejściem
na emeryture.

NA ZAPROSZENIE Zarządu
Głównego Towarzystwa Przyjaź­
ni Polsko-Radzieckiej przybyła
delegacja Przyjaźni Radziecko-
Polskiej.

(Dokończenie ze rtr. 1)
przyjaźni, współpracy i pomocy
wzajemnej. Wyrazili przekonanie,
źe przebieg i rezultaty oficjalnej
przyjacielskiej wizyty dadzą no­
wy impuls dalszemu rozszerzaniu
wszechstronnej braterskiej współ­
pracy obu ściśle związanych ze so­
bą partii, państw i narodów w in­
teresie pokoju i socjalizmu.

Omawiając aktualne problemy
międzynarodowe obaj przywódcy
wyrazili zdecydowanie swoich

państw, aby w dalszym rozwoju
stosunków międzynarodowych, zgod­
nie z zasadami pokojowego współ­
istnienia dołożyć wszelkich sił dla
skutecznej obrony sprawy pokoju.

W godzinach popołudniowych
Wojciech Jaruzelski wraz z człon­
kami polskiej delegacji partyjno-
państwowej złożył wieńce przed po-
mnikiem-mauzoleum na Unter den
Linden, przed Pomnikiem Żołnierza
Polskiego i Niemieckiego Antyfaszy-
sty na wzgórzu Ftiedrichshain oraz

na cmentarzu-mauzoleum bohate­
rów radzieckich w Treptow.

Późnym popołudniem odbyła się
druga tura oficjalnych rozmów ple­
narnych delegacji partyjńo-pań-
stwowych PRL i NRD. Przebiegły
one w bardzo serdecznej i przyja­
cielskiej atmosferze. Uzgodniono
treść wspólnego komunikatu, któ­
ry zostanie opublikowany w stoli­
cach obu państw we wtorek 30 bm.

Po zakończeniu rozmów oficjal­
nych delegacji partyjno-państwo-
wej Polski i NRD w gmachu Rady
Państwa NRD odbyło się przyjęcie,
wydane przez Ericha Honeckera na

cześć Wojciecha Jaruzelskiego.
W późnych godzinach wieczornych

na lotnisku odbyła się uroczystość
pożegnania delegacji partyjno-pań-
stwowej PRL. (PAP)

29 bm. polski świat muzyczny i liczni miłośnicy dzieła Karola Szy­
manowskiego ci, którym bliska jest jego pamięć, obchodzili 45. roczni­
cę śmierci kompozytora. Tego dnia odbyły się okolicznościowe uro­
czystości w miejscach związanych z kultem Karola Szymanowskiego,
upamiętnionych jego życiem i twórczością.

W krypcie zasłużonych na Skałce
w Krakowie, u stóp sarkofagu,
gdzie spoczywają prochy kompozy­
tora, złożono kwiaty (na zdjęciu).
Na uroczystość przybyły delegacje:
Filharmonii Krakowskiej noszącej
imię Karola Szymanowskiego, Pol­
skiego Wydawnictwa Muzycznego
zasłużonego w edycjach jego dzieł,
a także innych instytucji muzycz­
nych. Obecni byli też przedstawi­
ciele Uniwersytetu Jagiellońskiego,
uczelni, która nadała wielkiemu

twórcy tytuł doktora honoris causa.

Uroczystym. koncertem w 45. ro­
cznicę śmierci Karola Szymanow­
skiego otworzyła obchody roku A-
kademia Muzyczna w Warszawie,
uczelnia, którą kierował przed laty
ten wybitny twórca. Program wy-

pełniły utwory kompozytora w wy­
konaniu Jadwigi Gadulanki (so­
pran), Andrzeja Stefańskiego i Ali­
cji Palata-Bugaj (fortepian) oraz

kwartetu smyczkowego „Varsovia”.
Teatr „Stara Prochownia” był go­

spodarzem koncertu muzyki i poezji
pn. „Hej, wy góry” poświęconego
pamięci kompozytora, na którego
twórczość tak silny wpływ wywarł
folklor podhalański. Folklor ten za­
prezentował w programie wieczoru
zespół „Małe Podhale”, zaś kompo­
zycje twórcy „Harnasiów” grali Ju­
lia Jakimowicz (skrzypce) i Janusz
Olejniczak (fortepian). Ballady Ka­
zimierza Przerwy-Tetmajera. do
którego tekstów Karol Szymanow­
ski napisał cykl pieśni, recytował
Wojciech Siemion.

IMrlSiMMą

Wyjaśniamy wątpliwości

Co i jak kupujemy
na kartki w kwietniu?

Ministerstwo Handlu Wewnę­
trznego i Usług informuje, że w

kwietniu br. obowiązują takie same

zasady i normy sprzedaży regla­
mentowanej, jak w marcu.

Tłuszcze w tym miesiącu można

będzie kupić na odcinek rezerwowy
„Nr 40” znajdujący się na kartach
zaopatrzeniowych typu „P”. Na od­
cinek ten można nabyć zamiennie
375 g słoniny, smalcu lub margary-
uy, ewentualnie 1 lub 2 opakowa­
nia oleju, w zależności od pojemno­
ści (pojemność opakowania od 0,5 do
0,75 1 — 1 butelka oleju, pojemność
opakowania 0,33 1 — 2 butelki o-

leju).
W kwietniu będzie można nabyć

proszek do prania na dwa odcinki
(na odcinek o nominale 200 g i na

odcinek o nominale 100 g), znajdu­
jące się na kartach zaopatrzenia ty­
pu „P”. jOsoby, które są uprawnio­
ne do zakupu normy 500 g pro­
szku, będą mogły nabyć go podob­
nie, z tym że na odcinek 200 g o-

trzymują 400 g proszku, a na odci­
nek 100 g — 100 g. Dotyczy to mie­
szkańców Krakowa.

W celu przypomnienia MHWiU

informujemy, że odcinki na pro­
szek (karta typu „P”) i watę (karta
typu „0”) znajdujące się na marco­
wych kartach zaopatrzeniowych są
ważne do końca kwietnia br.

Kwietniowe karty zaopatrzeniowe
typu „P” zawierają odcinki na my­
dło, które z racji tego, że 1 kostka

przypada na dwa miesiące, można

będzie realizować w ciągu dwóch
miesięcy tzn. kwietniu lub maju br.
Taka sama zasada obowiązuje przy
zakupie oliwki na kwietniowe kar­
ty zaopatrzenia dla dzieci grupy
wiekowej „0”.

MHWiU informuje ponadto, że
klient w ramach obowiązujących
norm będzie mógł kupić za:

• mąkę — kasze lub płatki w

proporcji 1 kg kaszy lub płatftów
za 1 kg mąki (ale nie odwrotnie),

• 1 butelkę wódki — 10 dkg ka­
wy lub 50 dkg cukierków czekola­
dowych, ewentualnie zwykłych,

• 12 paczek papierosów — 40 dkg
cukierków zwykłych lub czekolado­
wych i 1 butelkę wina importowa­
nego lub szampana.

Przypomnieć należy, iż pieczywo
cukiernicze, wina krajowe, miody
pitne, koniaki ze skupu zdecentra­
lizowanego oraz papierosy z impor­
tu nie są reglamentowane i sprze­
dawane są bez kartek. (PAP)

Po raz 54

n

W sprawie
„myślenickiej'1

(Dokończenie ze str. 1)
Również na ostatniej rozpra­

wie — 19 marca — obrońcy czte­
rech oskarżonych złożyli wnioski
o zwrot akt do prokuratury, ce-

lem uzupełnienia. Związane jest
to ze zmianą kwalifikacji czy­
nów, które zarzuca akt oskarże­
nia.

Przypomnijmy tylko krótko, że

zarzuty stawiane w tym procesie
dotyczą zarówno szeregu niepra­
widłowości związanych z budową
domów jednorodzinnych i letni­
skowych w gminie myślenickiej,
jak i wykroczeń w gospodarce
mieszkaniami, przyjmowania ta-
lonów na samochody, a także
wykonywania przez przedsię­
biorstwa gospodarki uspołecznio­
nej usług na rzecz inwestorów
prywatnych, po zaniżonych ce­
nach. (ag)

Rekin na ulicy
Przechodnie w Nowym Jarku o-

czom nie chcieli wierzyć, gdy na

środku jednej z centralnych ulic
gigantycznego miasta zobaczyli w

parze nocnej dwumetrowego reki­
na. Natychmiast zaalarmowano po­
licję, która usunęła groźną rybę,
ale jakim cudem znalazła się ona

na ulicy, nie wyjaśniono. Wielokrot­
ne apele przez radio, aby zgłosił
się właściciel przypadkowo „zgu­
bionego” rekina, również nie wy­
jaśniły sprawy.

Druga w Krakowie

„zielona fala
(Dokończenie ze str. 1)

został ukończony, to jednak przed
generalnym wykonawcą — MPRI,
pracy jeszcze jest sporo. Trzeba
ułożyć dywaniki asfaltowe, tam

gdzie ich jeszcze nie ma, trzeba od­
dać do użytku przejście podziemne
przy ul. Facimiech, które — jako
pierwsze w naszym mieście — ma

otrzymać ogrzewanie.
Obecnie trwają konsultacje z

podwykonawcami, na temat przy­
spieszenia oddania do użytku ca­
łej ul. Wielickiej. Jest nadzieja, że

październikowy termin zostanie
znacznie wyprzedzony. (kg)

*

17 osób utonęło w wyniku
Wj wrócenia się przeciążonego
promu, Kursującego na rzece

Aiahi, w stanie Gudżart we

wschodnich Indiach. Na pokła­
dzie jednostki znajdowało się 75
pasażerów, z których 58 potrafi­
ło o własnych siłach dopłynąć
do brzegu.

Ój W londyńskiej „National
Gallery” zniszczone zostały po­
ważnie dwa obrazy. 18-ietni bez­
robotny pociął je nożem kuchen­
nym. Chodzi o obrazy Williama
Turnera i Claude’a Lorraina.
Motywy działania sprawcy nie
są znane.

A 38 ofiar śmiertelnych i 27.500
rodzin bez dachu nad głową, to

tragiczne skutki tajfunu „Nel-

Nowe czasopismo
„Przegląd Tygodniowy"

a W tych dniach ukaże się w kio­
skach pierwszy numer nowego ty­
godnika, o którego powstanie od
kilku lat zabiegała grupa reporte­
rów, publicystów i literatów. „Prze­
gląd Tygodniowy” — taką nazwę
ostatecznie przyjął tygodnik — na­
wiązuje do tradycji pozytywistycz­
nych. Daje temu wyraz już w

pierwszym numerze, żywo reagu­
jąc na codzienne sprawy naszego

Przerwy w dostawie prądu
Zakład Energetyczny Kraków

przeprasza za okresowe przerwy
w dostawie energii elektrycznej, w

związku z remontem sieci elek­
troenergetycznej średniego i nis­
kiego napięcia, w godz. 8—15:

PODGÓRZE:
— 1 kwietnia przy ul. Nadwiś­

lańskiej, Na Zjeździe, Piwnej, Kra­
kusa, Solnej, Józefińskiej

— 2 kwietnia przy pl. Boh. Get­
ta, ul. Kącik, Lwowskiej, Dąbrów­
ki, Janowej Woli, Na Zjeździe,
Traugutta

— 13 kwietnia przy ul. Kingi,
.Limanowskiego, Hetmańskiej, Dą­
browskiego, Tarnowskiego

— 14 kwietnia przy ul. Wodnej
Bocznej

— 15 kwietnia przy ul. Proko-

cimskiej, Wielickiej, Dworcowej
bloki

— 20 kwietnia przy ul. Koman­
dosów — bloki 2, 4, 6, 10, 9, 11, 15,
17

— 21 kwietnia przy ul. Kapelan-
ka blok 5, Kapelanka, Rozdroże,
Kobierzyńskiej

— 22 kwietnia przy ul. Kapelan­
ka bloki 3, 5, Słomianej bloki 20,
22, 24

— 26 kwietnia przy ul. Koman­
dosów bloki 14, 16, 21, 23, 25, 27,
szkoła

— 27 kwietnia przy ul. Słomianej
— bloki 19. 21, hydrofornia

— 28 kwietnia przy ul. Ceglare-
kiej, Twardowskiego

— od 1 do 30 kwietnia w Bieża-
nowie-Gminie, Bieżanowie-Kaim,
Bieżanowie-Drożdżownia, Bieżano-
wie-Kolonia, os. Kliny-Północ, Ry-
dlówka, Konopnickiej, Kaletników,
Krasickiego, Śliskiej

MYŚLENICE
— 1 kwietnia — w Sieprawiu GS
— 2 kwietnia, w Brzezowej
— od2do8kwietniaw

ce
— od

tarniku
— od

ławiu I
— od

ławiu U

•do

1 5do

22 do

14

21

30

Łyczań-

kwietnia

kwietnia

kwietnia

w Pas-

w Czas-

w Czas-

kwietnia w Gdowie-Cegiel-

kwietnia w Bilczycach
kwietnia w Sławkowi-

— 23
ni

— 26
— 27

cach IV
— 28 kwietnia

cach III
— 29 kwietnia w Sławkowicach I

SKAWINA
— 2 kwietnia w Korabnikach IV
— 6 kwietnia w Wielkich Dro­

gach III
— 14 kwietnia w Radziszowie I
— 15 i 16 kwietnia w ZOR-II
— od 26 do 28 kwietnia w Gra-

biu
— od 20 do 23 kwietnia w Polan­

ce Haller
— od 14 do 17 kwietnia w Radzi­

szowie I
— od

cach

— 14
IV

— 15

Sławkowi-

5 do 8 kwietnia w Jurczy-

WIELICZKA:
kwietnia w Pawlikowicach

kwietnia w Mitniowie
— 16 kwietnia w Pawlikowi­

cach II
—20 kwietnia w Sułkowie I
— 21 kwietnia w Węgrzcach

Wielkich — wodociągi
— od 16 do 20 kwietnia w Pa­

wlikowicach II
— od 14 do 17 kwietnia w Pa­

wlikowicach IV
—od 19 do 23 kwietnia w Ziel­

nej, Zabawie. Małej Wsi, Węgrz-
cach Wielkich I, II, III, IV, Gra­
niu I, II, III, Śledziejowicaćh —

owczarni, Kokotowie I, II, III, IV,
V, VI, VII, Czarnochowicach I, II,
Bogucicach-Wiertnicy, Krakows­
kiej, Wieliczce — szkole, Boguci-
cach-wsi, Kościuszki I, Krzyszko-
wicach

— od 20 do 23 kwietnia w Suł­
kowie I

— od 26 do 27 kwietnia w Suł­
kowie II

— od 26 do 30 kwietnia w Gorz­
kowie II

Bliższych Informacji udziela Re­
jon Energetycznny „Podgórze", tel.
11-70-44, wewn. 554

K-13OT

kraju. Podsuwa też całkiem prak­
tyczne rozwiązania: wobec braku
podręczników i znanych trudności z

przygotowaniem się do matury, ty­
godnik przychodzi w sukurs mło­
dzieży, rozpoczynając publikację
serii tematów, z których każdy mo­
że być tym „wybranym”. „Prze­
gląd Tygodniowy” ogłasza przyję­
cia uzdolnionej pisarsko młodzieży
do swoich „warsztatów prasowych”.

Ostrym reporterskim spojrzeniem
ekipa redakcyjna ogarnia „narodzi­
ny podziemia”, z pięciu stanowisk
obserwacyjnych opisując niebezpie­
czne zjawisko, które śmiercią mili­
cjanta Karosa zbulwersowało opi­
nię publiczną.

Reportaże, bogaty dział zagrani­
czny, różnorodne felietony, poezja i

proza celują w upodobania czytel­
ników, adresowane są zwłaszcza do
młodej inteligencji.

W kolegium redakcyjnym dobrze
znane nazwiska z tygodników, wi­
tryn księgarskich i okienka telewi­
zyjnego: Jerzy Ambroziewicz, Ro­
muald Karaś, Janusz Roszko, Sa-
turnin Sobol, Jan Tetter, Edmund
Żurek. Redaktorem naczelnym jest
Aleksander Rowiński.

Uwaga na uszy
NOWY JORK (PAP)
W Vinita Park (stan Missouri)

trzej bracia bawili się w ogrodzie
przy swoim domu. Nagle przez
ogrodzenie przeskoczył duży pies,
który rzucił się na dzieci. 6-letni
Scott McKenzie zdołał wepchnąć
swoich młodszych braci do sieni,
ale sam nie zdążył uciec i pies...
odgryzł mu ucho, które następnie
połknął.

Niedługo potem policja odnalazła
i zastrzeliła zwierzę, a weterynarz
wyjął z jego żołądka ucho małego
Scotta. Dwom chirurgom udało
się przyszyć dziecku ucho i, jak
twierdzą, chłopiec powinien już
niedługo wyjść ze szpitala, a jedy­
ną pamiątką po... Wypadku będzie
blizna.

Genua stała się głównym o-

środkie-m handlu dziećmi we

Włoszech. Przywożone tu z A-
meryki Południowej dzieci, li­
czące zazwyczaj kilka miesięcy,
są bardzo szybko sprzedawane;
we Włoszech jest wiele bezdziet­
nych małżeństw, które chętnie
płacą za dziecko od 5 do 8 tys.
dolarrów.

son”, który w ciągu ostatniego
weekendu .szalał nad Filipinami.
Był to już drugi tajfun, który
nawiedził te tereny w ciągu o-

statniego tygodnia. Według ofi­
cjalnych danych łączna liczba o-

fiar śmiertelnych tych klęsk ży­
wiołowych wzrosła więc do 92.

A Celnicy australijscy skon­
fiskowali w porcie w Sydney
2 tony haszyszu o czarnorynko-
wej wartości 80—110 min dola­
rów. Haszysz znajdował się na

statku, który przypłynął z Mar­
sylii przez Melbourne.

flł Zarząd Francuskich Kolei
Państwowych podał, że w po­
niedziałek wieczorem w pociągu
zmierzającym z Parvża do Tu-
luzv wybuchła bomba. Do tra­
gedii doszło v.’ nobliż” m’-«ta
Ambazac koło Ligomes. Z pierw­
szych doniesień wynika, że jest
co najmniej 6 zabitych.

Salon Desy
jakiego
jeszcze nie było

(Dokończenie ze str. 1)
soriów i mebli chce proponować
nam salon odzież i biżuterię w do­
brym wydaniu, odbijającą od pow­
szechności pseudoartystycznej bou-
tique’ów. Znajdą się tu również
współczesne zegary, może dobre ko­
pie starego malarstwa.

Szefowa salonu p. Alicja Kozioł,
zamierza wkrótce po otwarciu sa­
lonu uruchomić również punkt po­
radnictwa. Jednym słowem ma to

być miejsce, które pomoże nam

urządzić mieszkanie. A ponieważ
jest to dziś problem powszechny i

trudny kierownictwo Desy prosi za

naszym pośrednictwem Czytelni­
ków — mieszkańców Nowej Huty
przede wszystkim, o przekazywa­
nie swych propozycji dotyczących
profilu salonu, tego co chcieliby
jeszcze w nim znaleźć. Te propozy­
cje, w formie listów, lub osobiście
prosimy przekazywać do salonu os.

Ogrodowe 10. Ńa razie trwa tam

jeszcze konieczny remont, ale sa­
lon już w kwietniu, prawdopodob­
nie w połowie miesiąca, otworzy
podwoje.

Współpraca ze środowiskiem kra­
kowskich artystów plastyków, na

pracach których salon zamierza
oprzeć swą działalność, gwarantuje
wysoki poziom i przyzwoite wyko­
nawstwo oferowanych w nim przed­
miotów i dzieł sztuki. (e)

Czy Anglicy oddadzą brodę?

Kłopoty
z odnową Sfinksa

KAIR (PAP)
Sfinks „pilnujący” wielkich pira­

mid egipskich znalazł się ostatnio
w takim stanie, że władze egipskie
podjęły decyzję o przystąpieniu do

restauracji tej wielkiej figury. Już
w trakcie pierwszych prac okazało
się, że Sfinksowi brakuje spory ka­
wałek brody. Udało się ustalić, że

część brody Sfinksa została sprzeda­
na w początku XIX w. kapitanowi
jednego ze statków pływających
pod flagą Genui. Po latach frag­
ment brody trafił do słynnego mu­
zeum brytyjskiego w Londynie,
gdzie znajduje się do dziś.

Jak pisze tygodnik „Sunday
Times”, władze egipskie zwróciły
się do muzeum brytyjskiego o

zwrot wspomnianego kawałka bro­
dy Sfinksa, utrzymując, że bez tego
nie będzie można wiernie odrestau­
rować całości. Muzeum jednakże od­
rzuciło prośbę Kairu. Podobno by­
łoby ono skłonne pertraktować na

temat odsprzedania części brody

tu-

się
na

Najpopularniejszy
pociąg

Ogromnym zainteresowaniem
rys.tów całego świata cieszy
najszybszy i najdroższy pociąg
naszym globie, kursujący we Fran­
cji pomiędzy Paryżem i Lyon. Ko­
sztował ponad 2 miliardy dolarów,
ale warto przypomnieć, że podczas
prób osiągnął szybkość 380 km/godz.
Z uwagi na szybkość, w pociągu
są wyłącznie miejsca siedzące. Pa­
sażerowie siedzą w fotelach lotni­
czych. W pierwszej klasie stewar­
desy podają posiłki jak w samolo-
tacn.

Sfinksa, przy czym domaga się ol­
brzymiej sumy za zwrot części sta­
rożytnej rzeźby w zasadzie zrabo­
wanej w Egipcie w czasach kolo­
nialnego panowania białych w pół­
nocnej części Afryki.

Kol. Kazimierzowi
MUSIAŁOWI

składamy wyrazy głębokiego
współczucia z powodu śmierci

Matki
Zarząd,

pracownicy i zawodnicy
Krakowskiego

Klubu Szermierzy

rozdarto Oscary
(Dokończenie ze str. 1)

weterance Hollywoodu, 56-letniej
Maureen Stapleton, która wystąpi­
ła w epopei „Czerwoni”, o losach
dziennikarza Johna Reeda podczas
Rewolucji Październikowej. Twórca
tego filmu, znany aktor Warren

Beatty, został uznany za najlepsze­
go reżysera. Oscara za najlepszą
drugoplanową rolę męską przyzna­
no wybitnemu brytyjskiemu akto­
rowi dramatycznemu, sir Johnowi
Giełgudowi, który wystąpił w fil­
mie „Arthur”.

Katherine Hepburn otrzymała już
czwartego w swej karierze Oscara.
Tym razem uhonorowano ją mia­
nem najlepszej odtwórczyni
pierwszoplanowej w filmie
golden pond”, opisującym życie
rzejącej się pary małżeńskiej,
partner z tego filmu Henry Fonda,
otrzymał Oscara za

pierwszoplanową rolę męską, pierw­
szego w swej długoletniej błysko­
tliwej karierze.

Oscara dla najlepszego
. glojęzycznego przyznano

brytyjskiemu Hugha
„Rydwany Ognia”, który
pretendentów do nagrody uważa­
ny był za „czarnego konia”. Za
najlepszy film zagraniczny uznano

natomiast „Mefisto”, reprezentujący
kinematografię węgierską.

Oscara za najlepszy scenariusz

oryginalny otrzymał Colin Welland
(„Rydwany Ognia”), za najlepszy
scenariusz, będący adaptacją wcze­
śniej powstałego utworu literackie­
go, Ernest Thompson (On golden
pond.) nagroda za najlepsze zdjęcia
przypadła Vittorio Storaro, współ­
twórcy epopei „Czerwoni”,
montaż

(„Jedźcy
Oscara za najlepszą oryginalną

piosenkę
„Temat Arthura” z filmu „Arthur’
a za oryginalną ilustrację muzy­
czną grecki kompozytor Vangeli«
(„Rydwany Ognia”). Film „Rydwa­
ny Ognia” otrzymał też Oscara za

najlepsze kostiumy dla Mileny Ca-
nonero.

Dwa Oscary: ze efekty dźwiękowe
i wizualne otrzymał wspomniany
wyżej film Stevena Spielberga
„Jeźdźcy zagubionej arki". Tenże
film otrzymał ponadto Oscara za

kierownictwo artystyczne i dekora­
cje.

Po raz pierwszy w tym raku

przyznano Oscara w nowej katego­
rii: najlepszej charakteryzacji — o -

trzymał go Fiok Chandler za osią­
gnięcia w filmie „Amerykański wil­
kołak w Londynie”.

Z innych Oscarów na uwagę za­
sługuje nagroda dla najlepszego fil­
mu dokumentalnego, przyznana a-

merykańskiemu tytułowi „Ludobój­
stwo”.

roli
„On
sta-

Jej
>»

najlepszą

filmu an-

obrazowi
Hudsona

w stawce

„Czerwoni”, a za
— Michaelowi Kalinowi

zagubionej arki”).

otrzymała kompozycją—

...

8.fP.

ZONA I RODZINA

Pełni głębokiego smutku zawiadamiamy, że dnia 28 marca 1982 r.,

po długiej i ciężkiej chorobie zmarł w Krakowie, w wieku 83 lat

Stanisław Boksa
Pogrzeb odbędzie się w czwartek 1 kwietnia, o godz. 14, na

cmentarzu w Bromowicach

Kazimierz Grabiarz
TOWARZYSZ SZTUKI DRUKARSKIEJ

nasz najdroższy Mąż, Ojciec, Dziadziuś, Brat i Zięć, po krótkiej
a ciężkiej chorobie zmarł w Krakowie dnia 25 marca 1982 r.,

w wieku 48 lat.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek 1 kwietnia o godz. 10 na cmen­
tarzu Rakowickim.

Pogrążeni w głębokim bólu i żałobie
ZONA, SYN, SYNOWA, WNUCZKA, SIOSTRA,

BRAT, TEŚCIOWIE I RODZINA
Prosimy o nieskładanie kondolencji.
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..Biproslal" po reformie

Drożej, aby mieć zysk
Nie za drogo

aby nie odstraszać
(Dokończenie ze str. 1)

wśród tej grupy zawodowej. Uległ
temu nastrojowi także „Biprostai”,
ale jak się okazuje nie do końca.

W okresie swojego ąajwiększego
rozwoju w biurowcu przy ul 18

Stycznia pracowało 1100 osób. Dziś
tzw. przeciętne roczne zatrudnie­
nie wynosi 520 pracowników. W
drodze rozlicznych reorganizacji w

drugiej połowie lat 70-ych odeszło
z „Biprostalu” do „Hutmasz-Pro-
jektu” 200 pracowników, kolejnych
200 opuściło „Biprostai” z począt­
kiem 1980 r. Profesja projektanta
przemysłu hutniczego okazuje się
być niezwykle stresująca, toteż ko­
rzystając z nowych przepisów 158
osób (w tym prawie 90 proc, ze

stwierdzonym inwalidztwem) ode­
szło w ub. roku na wcześniejsze e-

merytury i renty.
Wszystkie te naturalne zmiany

pozwoliły dyrekcji „Biprostalu" na

rzecz wydawałoby się niemożliwą,
czyli przyjęcie w tym roku do pra­
cy 50 absolwentów. Idea utrzyma­
nia harmonijnego rozwoju i ciągło­
ści kadry projektantów zwyciężyła.

OD 1 STYCZNIA 1982 „Biprostai”
jest instytucją samofinansującą się.
Wcześniej już musiano pomyśleć
więc o „zorganizowaniu” sobie za­
mówień, co nie było znów takie łat­
we. Pomogła jednak tradycja f i r-

m y. Grupa specjalistów usiadła
nad opracowaniem nowego cennika

usług, którego podstawą miała być
zasada: drożej, aby mieć zysk i u-

trzymać się na powierzchni, nie za

drogo, aby nie odstraszyć zlecenio­
dawców. Ostatecznie podniesiono
więc koszty usług projektowycn o

50 proc, a szczegółowe uzasadnienie

tej decyzji rozesłano do wszystkich
zainteresowanych w kraju. I to tak­
że okazało się kartą atutową „Bi­
prostalu”, inne biura projektowe
wyceniły się bowiem nawet do 300

proc, drożej.
Opierając się na nowym cenniku

oraz ilości zatrudnionych pracowni­
ków obliczono, że aby utrzymać za­
robki całej załogi na poziomie 81
roku a nawet podnieść je w ciągu
roku o 5 proc i zapewnić przedsię­
biorstwu kilkuprocentowy zysk
trzeba będzie przyjąć zlecenia o

łącznej wartości 185 min złotych.
Kalkulacja była chyba prawidłowa,
skoro już dzisiaj „Biprostai” ma

podpisane umowy na 175 min a dal­
sze 35 min jest w trakcie negocjacji.

Dodajmy jeszcze, że — aby koszty
własne przedsiębiorstwa były naj­
mniejsze — od 1 stycznia wprowa­
dzono nowy schemat organizacyjny
biura. Wtajemniczeni nazywają go
„ascetycznym”. Wśród pracowni­
ków dokonano około 205 przemie­
szczeń, zmierzających do zlikwido­
wania niepotrzebnych stanowisk

pseudokierowniczych i absurdal­
nych struktur. I tak np. z pięciu
dyrektorów w „Biprostalu” zostało

tylko dwóch. Być może ta akcja nie

poszłaby tak łatwo, gdyby nie obo­
wiązująca dziś zasada jednoosobo­
wego kierownictwa. Z drugiej jed­
nak strony dyrekcja przy tej okazji
zrealizowała sporo postulatów zgła­
szanych wcześniej przez radę pra­
cowniczą, która działała w „Bioro-
stalu” już w ubiegłym roku.

NOWA RZECZYWISTOŚĆ ekono­
miczna zasadniczo zmieniła rodzaj
składanych przez zleceniodawców
zamówień projektowych. Dominują
prace drobne, głównie z zakresu

modernizacji, poszukiwania lepszej
efektywności pracy urządzeń i tech­
nologii. Dla projektantów są to jed­
nak, jak się okazuje, zadania wy­
magające większego nakładu sił,
częstszych niż zazwyczaj kontaktów
ze zleceniodawcą. W wielu wypad­
kach w ogóle trzeba zaczynać od

początku, brakuje bowiem doku­
mentacji ciągów technologicznych,
czy urządzeń, które ma się zmoder­
nizować.

Aby więc zapobiec ewentualnemu
zwalaniu czarnej roboty na innych

Nauka
eliksirem młodości?

Stuletni Anglik Andrew Hyslop
z Liverpool twierdzi, że dla niego
nauka jest prawdziwym eliksirem
młodości.

W setną rocznicę urodzin ukoń­
czył on naukę u mistrza stolars­
kiego oraz kurs dla programatorów
komputerowych. Ostatnio zaczął
studiować na kursach wieczorowych
dziennikarstwo.

lub zwykłemu „szwarcowaniu się
niektórych, opracowywany jest no­
wy regulamin i zasady pracy, któ­
re wysokość zarobków w większym
niż dotychczas stopniu zwiążą z in­
dywidualną jakością i wydajnością
pracy poszczególnych pracowników.
Czy system ten zda egzamin? Pełna
ocena będzie możliwa nie wcześniej
niż pod koniec roku

Ale to jeszcze nie wszystko, co

zainteresowało mnie w „Biprosta­
lu”. Okazuje się bowiem, że choć

żyją dniem powszednim, wyznaczo­
nym przez kryzys, myślą wybiegają
już do czasów, gdy przypomnimy
sobie o potrzebie stworzenia nowo­
czesnego hutnictwa. Dyrektor, mgr
inż. MARIAN WENTLANDT, okre­
ślił to z lekką autoironią, ale i roz­
marzeniem w oku — futurologiczną
wizją- roku 2000.

O COZ CHODZI? Oto 10 projektan­
tów na stanowiskach głównych spe­
cjalistów otrzymało zadanie przy­
gotowania programu kompletnego
zmodernizowania starej Huty im. Le­
nina opartego na najnowocześniej­
szych technologiach światowych.
Ręcz nie w rozbudowie, lecz prze­
budowie uwzględniającej nie tylko
ilość i jakość produkcji ale i mak­
symalną ochroną środowiska. Oczy­
wiście, nowohucki kombinat nie za­
płaci teraz za pracę tego zespołu,
bo nie przekazał oficjalnie takiego
zlecenia i nie podpisał umowy. Do­
gadano się jednak, że kiedy powsta­
nie już ramowy program Rada Nau­
kowa Huty zapozna się z nim i w

miarę możliwości Kombinatu (bo w

potrzeby nikt nie wątpi) będzie za­
mawiać kolejne szczegółowe pro­
jekty i dokumentacje

Tak więc na razie można powie­
dzieć, iż na 10 projektantów z

prostalu” zarabiają koledzy,
chyba dobrze, bo kiedyś w

gdy zaczniemy się wreszcie
sić z kryzysowego zastoju;
rologiczna pracownia” „Biprostalu1
przedstawi projekt gotowy do rea­
lizacji.

„Bi-
Ale to

końcu,
podno-
„futu-

EWA SMĘDER
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Spacer po krakowskim Zoo: bawoły najbardziej lubią wędrówki, szcze­
gólnie w promieniach wiosennego słońca. Fot. J. RUBIŚ

Ogrodnictwo dla mieszczucha

Wymarzona działka
i co dalej?

Ogrodnicze hobby ogarnęło nas, jak żywioł. Każdy chce mieć dział­
kę, za wolnym skrawkiem ziemi oglądają się nawet ci, którzy do nie­
dawna ani kwiatków w skrzynkach za oknem nie mieli. I chociaż tych
właściwych, najbardziej poszukiwanych działek pracowniczych o sta­
łej lokalizacji nadal jest bardzo mało, to Kraków jak długi i szeroki
obrasta miniogródkami. Ludzie dzierżawią ziemię od prywatnych
właścicieli, przejmują w czasowe zagospodarowanie nieużytki, starają
się o przydziały w spółdzielniach mieszkaniowych — słowem robią,
co mogą, by zdobyć kilka grządek pod uprawę.

Zdarza się jednak, że osiągnąwszy
cel stają bezradni przed zachwa­
szczonym ugorem, nie bardzo wie­
dząc, jak go zamienić w ten ideal­
ny zielony zakątek, co to i pożytek
przynosi i urodą cieszy. Nie każdy
przecież dysponuje zasobem facho­
wej wiedzy, nie każdy też styka się
z praktyką ogrodniczą. Łatwiej jest,
oczywiście, nowicjuszom w dużych
Pracowniczych Ogrodach Działko­
wych: doradzą im i pomogą bar­
dziej doświadczeni sąsiedzi. W gor­
szej sytuacji są amatorzy nięzorga-
nizowani, pozbawieni przyjaznego
wsparcia. Im właśnie dedykujemy
tę garść najprostszych wskazówek —
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Znany malarz francuski Bernard Buffet i jego prace z wystawy „Au­
toportrety”. * CAF — AFP
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Dziś o trzech płytach
mających wspólny
mianownik — choć

.różnych tak koncepcją, jak
i poziomem. Płyty nie są
najnowsze, jednak wielu
słuchaczy wciąż ich poszu­
kuje. Można więc mieć na­
dzieję, że wydawcy wkrót­
ce zmultyplikują nakłady
tych krążków. Wszak sa­
mofinansującemu się
przedsiębiorstwu powinny
przydać się pieniądze, jakie
gotowi za jego produkt za­
płacić klienci.

Wspólnym mianowni­
kiem. wszystkich trzech o-

mawianych dziś płyt jest
głośne od pewnego czasu

hasło „muzyka młodej ge­
neracji”. Być może dlatego,
iż sam do młodej generacji

trzeźwo
co pod
pokole-

się mie-

już nie należę —

oceniam wszystko,
tym chwytliwym,
niowym sloganem
ści.

KOMBI

Hasło „muzyka
generacji” wymyślił
szawski dziennikarz

_____

łącz muzyczny Jacek Syl-
win. Jak twierdził — szło
O pobudzenie aktywności
polskich zespołów rocko­
wych, oraz wzmożenie o-

choty na ich słuchanie u

młódej
war-

i dzia-

młodocianych słuchaczy.
Rzeczywiście — no latach
sukcesów „Niebiesko-Czar­
nych”, „Czerwonych Gitar”
czy „Skaldów” muzyka
rockowa nie była u nas u-

prawiana na profesjonal­
nym poziomie. Sylwinowi
powiodło się: wkrótce po
rozwinięciu jego akcji za­
częły się cieszyć popular­
nością zespoły takie jak
„Kombi”, „Exodus” czy
„Krzak”.

„Kombi” jako pierwszy z

tych zespołów osiągnął po­
ziom profesjonalny. Nic w

tym dziwnego, skoro grupę
tę tworzą muzycy o znacz­
nym doświadczeniu. Nie
wiem nawet czy leader
Sławomir Łosowski niema
aby potomstwa w wieku
swych słuchaczy. Lata do­
świadczeń słyszalne są w

grze „Kombi”. Jest to zes­
pół solidny,
przygotowany,
wszystko, co

nim dobrego powiedzieć.
Sama muzyka
bowiem —

wtórna i nużąca w

monotonii. Gdybym nale­
żał do młodej generacji —

czułbym się przy „Kombi”
jak na lekcji wychowania
seksualnego: niby ciekawe,
ale może raczej w godzi-

nach pozalekcyjnych....
(WIFON — PRONIT SX
1857)

KRZAK

O wiele bardziej intere­
sująca wydała mi się płyta
grupy „Krzak”. I ten zes­
pół ma spory staż, który
jednak nie zabił radości
muzykowania, tak potrzeb­
nej w graniu każdej

zbiorowej kompozycji
„Smuteczek” wzruszający!

Jak to jednak bywa —

płyta jest zapisem twór­
czości grupy „Krzak”, przed
dwoma laty. Obecnie zes­
pół się zmienił. Nie gra w

nim Błędowski, przyszli
nowi muzycy. Czyli — po­
szukiwana płyta już w mo­
mencie docierania do słu­
chaczy stała się dokumen­
tem historycznym.

Mimo to — muzyka za­
brana przez „Krzak” na tej

jeszcze
warto

zawodowo
Lecz to

można by o

„Kombi” jest
niestety —

swej

prowizowanej muzyki.
„Krzak” nagrał swój pierw­
szy longplay „na żywo”,
podczas koncertu w war­
szawskim klubie „Riviera-
Remont”. To poważny plus
płyty, dającej złudzenie at­
mosfery zabawy i jedno­
cześnie dającej wrażenie
swobody, z jaką grupa gra
swe przeboje. Zwłaszcza
improwizacje skrzypcowe
Jana Błędowskiego są god­
ne pochwały. Długoletni
skrzypek zespołu jest w

ołycie nie stała się
starocią. Czyli —

kupić.
tPRONIT SX 1912)

MAANAM

Podejrzewam, że
____

słowo krytyki pod adresem
„Maanamu” mogłoby się
dla mnie źle skończyć, mi­
mo grubo szytego pseudo­
nimu, za którym się ukry­
łem. „Maanam” to przecież
cud naszej estrady. „Ma­
anam” to spadkobierca na­
miętności obudzonych kie­
dyś w naszych małolatach
przez Niemena, Laskow­
skiego i Viotettę Vtllas łą­
cznie.

Longplay „Maanamu”
jest Udany (choć głos wo­
kalistki brzmi, jak przez
telefon i Ameryki). Niema

każde

także potrzeby rekomendo­
wania nie kwestionowanych
przebojów, jak „Boskie
Buenos”, „Żądza pienią­
dza” czy „Oddech szczura”.
Należy natomiast zastano­
wić się nad fenomenalną
żywotnością kiczu, nad po­
trzebą operetkowej durno-
ty, których uświadomienie
zainspirowało małżeństwo
Jackowskich do stworzenia
„Maanamu”. Wszystko co

ten (dobry w swej katego­
rii, podkreślam raz jeszcze)
zespół robi — zbudowane
jest bowiem na wyrafino­
wanym „ogrywaniu” tych
niepojętych, antyestetycz-
nych
mów?)
ności.
która wielbi „Maanam” —

niczym w zasadzie się nie
różni od starej widowni,
która klaszcze w operetce.
W innych językach otrzy­
mują to samo. Kora — to
Iwona Borowicka sceny
rockowej. Jackowski — jej
Marian Lida. Oj, potrzeba
nam kiczu, potrzeba! Łapię
się na tym sam, słuchając
bez wstrętu perfidnej, za­
kłamanej i uroczej w tym
wszystkim muzyczki grupy
..Maanam”.
(WIFON LP 026)

JAN JASI

upodobań
masowej
Młoda

(atawiz-
publicz-

wido-wnia

może jednym wskażą drogę, innych
ustrzegą przed podstawowymi błę­
dami.

OD TYCH BŁĘDÓW MOŻE WŁA­
ŚNIE ZACZNIJMY. Co najczęściej
robi nowicjusz objąwszy działkę w

posiadanie? Wytycza główną alejką,
ścieżkę, miejsce pod przyszłą alta­
nę, sadzi drzewka i krzewy. Sadzi

je nawet wówczas, gdy może liczyć
jedynie na kilkuletnie użytkowanie
terenu. Jakoś to będzie, może tak

prędko nie zabiorą •— pociesza śię
‘ i wydaje niepotrzebnie pieniądze. A

drzewka i krzewy są teraz drogie.
Drzew owocowych nie ma sensu

sadzić, jeśli nie ma się gwarancji,
że ogródek będzie istniał za 15—20
lat. Nawet możliwość zbioru pier­
wszych plonów nie opłaci nam tej
inwestycji. Czy nie szkoda zresztą
z góry skazywać na zagładę sadu

wchodzącego w okres pełnego o-

wocowania? Uwierzcie, że napraw­
dę we wszystkich ogródkach cza­
sowo użytkowanych o wiele lepiej
ograniczyć się do uprawy truska­
wek, poziomek, malin ostatecznie
można jeszcze zasadzić kilka krze­
wów porzeczek, czy agrestu. W
krótkim czasie będziemy mieli za­
pewnione owoce smaczne i bardzo
wartościowe, a dodatkową ich za­
letą będzie świeżość. Maliny prosto
z działki, to zupełnie co innego, niż
ta pognieciona, ociekająca sokiem
masa, jaką przynosimy do domu z

placu targowego. Jedna tylko uwa­
ga: absolutnie nie polecamy upra­
wy tych miękkich, źle znoszących
mycie owoców w rejonach miasta,
gdzie występuje szczególne nasilenie

zapylenia, spalin itp. toksycznych
czynników.

CO JESZCZE ODRADZAMY? Roz­
planowanie ogródka „na stałe” już
w pierwszym roku uprawy, zwła­
szcza jeśli wiąże się to z większy­
mi nakładami finansów, czy pracy.
Najpierw trzeba poznać dobrze ten

skrawek ziemi, jego wady i zalety;
czy ziemia jest żyzna, czy po de­
szczach nie tworzą się zastoiny
wodne, czy nie podsiąka miejscami
woda podskórna. A poza tym wszys­
tko trochę inaczej wygląda na

planie, a inaczej w terenie. Po kil­
ku miesiącach użytkowania może

się okazać, że o wiele wygodniej
byłoby inaczej wytyczyć dróżki, a

trawniczek do opalania się, czy al­
tankę mieć akurat w rogu, a nie­
koniecznie w samym środku dział­
ki. Czemu więc poświęcić najwię­
cej uwagi w tym pierwszym sezo­
nie? Oczywiście — uprawie wa­
rzyw nie zapominając przy tym o

mało wymagających jednorocz­
nych kwiatach Ale nad tym zasta­
nowimy się jeszcze... (hs)

1

Reliktowe

dęby
Nad brzegami Niemna powstał

kolejny rezerwat, który będzie
chronił niepowtarzalne piękno re­
liktowych dębów. Nie wolno w

tych wspaniałych dąbrowach wy­
cinać drzew, polować, ani wjeż­
dżać samochodami. Obecnie w Bia­
łoruskiej SRR jest ponad 60 róż­
nych rezerwatów, obejmujących
powierzchnię około 1 min ha.

focmuoN<B>
Nie wlicza się

Czytelniczka. W ub. r. otrzy­
mywałam zasiłek wychowawczy
w wysokości 2400 zł. Obecnie o-

świadczono mi, że w związku z

zaliczeniem zasiłku wychowaw­
czego do zarobków męża otrzy­
mam zasiłek niższy, tj. ok. 1400
zł. Czy słusznie?

Niesłusznie. Jak nas poinfor­
mował Wydz. Zasiłków ZUS za­
siłku wychowawczego pobiera­
nego przez żonę nie wlicza się
do średniej zarobków męża. Ra­
dzimy, aby mąż interweniował
w zatrudniającym go zakładzie
pracy a w przypadk . trudności
— bezpośrednio w Wydz. Za­
siłków ZUS, Kraków, Pędzi-
chów 27. (mar)

Praca w czasie urlopu
Maria S. Jestem na urlopie

wychowawczym z tytułu zatrud­
nienia w niepełnym wymiarze
czasu pracy; czy w tym czasie

mogę podjąć zatrudnienie?

Tak, zakład pracy może Pa­
nią zatrudnić w wymiarze nie
przekraczającym połowy do­
tychczasowego wymiaru czasu

pracy. (zb)
5 lat wcześniej

J. M. Mam 55 lat życia, III

grupę inwalidzką z tyt. choroby
zawodowej i II z ogólnego stanu

zdrowia, I kategoria zatrudnie­
nia. Czy mogę uzyskać wcześ­
niejszą emeryturę?

Przy I kategorii zatrudnienia
będzie Pan mógł przejść na

wcześniejszą emeryturę po »-

kończeniu 60 lat życia, czyli 5
lat wcześniej niż pracownicy za­
liczeni do II kategorii zatrud­
nienia. (mar)

Z urlopu na urlop?
Zofia T. Czy stracę prawo do

urlopu wypoczynkowego, ko­
rzystając z urlopu wychowaw­
czego?

Jeśli urlop wychowawczy
trwał tylko 1 miesiąc — nie od­
granicza to Pani uprawnień do

urlopu wypoczynkowego; jeśli
ponad miesiąc, to nabędzie Pani,
z dniem podjęcia pracy, prawo
do urlopu wypoczynkowego za

dany rok kalendarzowy w wy­
miarze proporcjonalnym do o-

kresu pozostałego do końca ro­
ku. (zb)

Wiek pelnoletności
Tadeusz R. Jaki w Polsce o-

bowiązuje wiek pelnoletności: 18
czy 21 lat?

Zasadą jest uzyskanie pełno-
letnośei z chwilą ukończenia 18
lat życia. Od tej zasady są wy­
jątki: odpowiedzialność karną
ponosi się po ukończeniu lat 17,
zaś zawrzeć małżeństwo może

mężczyzna dopiero po ukończe­
niu lat 21 (kobieta — lat 18); na

wcześniejsze zawarcie małżeńs­
twa musi wyrazić zgodę sąd.

(-TP)

Splata kredytu
D. S. Do jakiej wysokości za­

wiesza się spłatę kredytu udzie­
lonego młodym małżeństwom
na zagospodarowanie?

Z dniem rozpoczęcia spłaty
kredytu (kredytu udziela się do

wysokości 150 tys. zł) zawiesza
się spłatę 3/4 kwoty udzielonego
kredytu wraz z odsetkami, nie

więcej jednak niż 75 tys. zł.
Kwotę tę spłaca jednorazowo
zakład pracy na warunkach o-

kreślonych w uchwale nr 26

Rady Mmistrów. (zb)
Karta pływacka

M. K. Ile kosztuje obecnie
karta pływacka?

Opłata za przeprowadzenie
egzaminu i wystawienie karty
pływackiej wynosi 50 zł — dla

młodzieży w wieku dn 18 lat o-

raz dla żołnierzy służby zasad­
niczej; dla pozostałych osób —

100 zł. Natomiast opłata za eg­
zamin, wystawienie specjalnej
karty pływackiej i specjalny
czepek pływacki (uprawniający
do ratownictwa) wynosi 800 zł.

(zb)
Biuro Reglamentacji

T. R. Mam do wyjaśnienia pe­
wne wątpliwości dot. reglamen­
tacji i kartek żywnościowych.
Z kim mógłbym omówić spra­
wę?

Radzimy Panu skontaktować
się z Biurem Reglamentacji UM
tel. 22-37-38 (ul. Basztowa 22).

(mar)

Działka na nieużytku
T. S. W pobliżu mojego domu

znajduje się pole, którym nikt

się nie interesuje. Chętnie zało­
żyłbym tam ogródek, ale oba­
wiam się nieprzyjemności, utra­
ty plonów itp., nie wiem do ko­
go grunt należy...

Radzimy zgłosić się do właści­
wego Urzędu Dzielnicowego, o-

kreślić położenie terenu i wyra­
zić chęć przejęcia ziemi w dzier­
żawę. O ile jest to grunt opusz­
czony czy wywłaszczony i w

ciągu 2—5 lat nie przewiduje się
rozpoczęcia budowy, robót
ziemnych lub innych inwestycji
— ma Pan szanse uzyskania zez­
wolenia na jego czasowe użyt­
kowanie pod uprawy warzyw­
ne. fl*»)
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KIEROWNIKA
DUŻEJ BAZY SPRZĘTOWO-TRANSPORTOWEJ

W SKAWINIE

zatrudni natychmiast
Dyrekcja PRZEDSIĘBIORSTWA BUDOWY ELEKTROWNI
I PRZEMYSŁU „ENERGOPRZEM“ W KRAKOWIE,

ul. Rzemieślnicza 1.

Kandydaci z odpowiednimi kwalifikacjami winni zgla*
szać się w Dziale Kadr „Energoprzem" w Krakowie, ul.
Rzemieślnicza 1, pokój 311, tel. 66-18-30.

Warunki płacy do uzgodnienia.

"lilllllllllliimiilllllllllilliilllilllllilllllllimilinilllllllllllllHIllllllllU:*

PRALKĘ automatyczną nowa, aparat
dziewiarski „Yeritaa” — sprzedam.
Oferty 130 „Prasą” Kraków, Wiślna 2.

TELEWIZOR kolorowy „Rubin” no­
wy, wózek sportowy zagraniczny —

sprzedam. Oferty 99810 „Prasa” Kra­
ków. Wiślna 2.

SIMCĘ 1301, stan b. dobry — sprze­
dam. Kraków, Żywiecka 4/9

POLTAX-1 — sprzedam. Ul. Murar­
ska 38, codziennie w godz. 17—20

CZĘŚCI do Zastayy 750 — sprzedam.
Marian Siudek, Baranówka, g-465
126p 500 cml, rok 1978, pianino „Cali-
sla” eksportowe — sprzedam. Tel.
66-04-27 (po 18-tej). g-556
TELEWIZORY nowe: Rubin 1 czar-

no-biały — sprzedam. Oferty 554
„Prasa” Kraków, Wiślna 2.

SKODA Octayia Super, silnik po re­
moncie — tanio sprzedam. Nowa
Huta. os . Ogrodowe 9/6. g-547

KAROSERIĘ Zaporożca po wypad­
ku — sprzedam. Tel. 11 -78-30, po
godz. 17. g-35

PRACA
DOKUCZA Ci samotność? Napisz:
„Venus” Koszalin, Czarnieckiego 7.

BŁAM — łapki karakułowa, Czarny
— sprzedam. Tel. 48-29-62 g-577
82 ma wykładziny podłogowej zielo­
nej — sprzedam. Heltmana 7b

g-379

BŁACHARKĘ do Zaporożca — sprze­
dam. Nowa Huta, os. Piastów 29/64

PILNIE sprzedam Fiata 125 p combi
po remoncie blacharkl 1 silnika. Jan
Stankiewicz, Krzywaczka 275 g-366
FIAT 125 p, rok 1972, silnik 12 000 km,
po remoncie — niedrogo sprzedam.
Ul. Przemyska 4/10, codziennie w

godz. 14—16 g-384

LOKALE

3 lub 2-pokojowe, superkomfortowe i
pokój z kuchnią, komfortowe, dobre
położenie, zamienię na jedno duże,
budownictwo międzywojenne. Oferty
940 „Prasa” Kraków, Wiślna 2.

SPRZEDAM mieszkanie własnościo­
we 36 ml, I p„ balkon, osiedle Dąbie.
Oferty 500 „Prasa” Kraków, Wiślna 2.

TKACZKĘ kilimów, gobelinów — za­
trudni pracownia — Pawłowska, Kra­
ków, uL Nowosądecka 19/69, telefon
33-38-67. g-451

ZGRABNA, atrakcyjna blondynka,
lat 27, wykształcenie średnie, pozna
Pana posiadającego mieszkanie. Cel
matrymonialny. Oferty 93 „Fraza”
Kraków, Wiślna 2.

FIATA 1500 combi, rok 1975, blachar-
ka wymaga remontu — sprzedam.
Kraków, Francesco Nullo 17/26, godz.
18—20. g-33

ZAMIENIĘ mieszkanie trzypokojowe,
superkomfortowe, w Nowej Hucie —

na mieszkanie dwupokojowe i garso­
nierę. Wiadomość: os. Bohaterów
Września 11/1. g-633

FABRYCZNIE nowego Fiata 126p —

sprzedam. Oferty 537 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

SOLIDNYCH monterów — spawaczy
gazowych zatrudni zakład instalacji
sanitarnych i grzewczych — A . Grzy­
wacz, Kraków, Łobzowska 52/7, tel.
33-15-51 (rano lub wieczorem), g-691

PANNA, lat 26, miła, zgrabna, nie­
paląca, poślubi uczciwego kawalera
bez nałogów do lat 30. Poważne foto-
oferty kierować: „Prasa” Kraków,
Wiślna 2, dla nr 87.

MOTOCYKL MZ-TS-250, stan ideal­
ny — sprzedam lub zamienię na tele­
wizor kolorowy. Oferty 452 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

OS. Szkolne — 3 pokoje z kuchnią,
II piętro, superkomfortowe, telefon
— zamienię na podobne w innej dziel­
nicy. Tel. 44-99-02. g-660

WYKWALIFIKOWANE pomoce ku­
chenne 1 zmywaczki zatrudni ajen­
cyjny bar „Pod Lipami”, Kraków, os.

Ugorek. g-890

FRYZJERKĘ damską (męską), uczen­
nicę na dokończenie nauki — przyj-
mie zakład — Czyżyny, II Pułku Lot­
niczego bL 26, II klatka, telefon
44-97-12 (rano, wieczorem). g-921
MISTRZA lakiernictwa samochodo­
wego, względnie czeladnika, zatrudni
zaraz zakład usługowy, Andrzej Ba­
chleda, Modlnica 81, Kraków, tel.
11-95-71, wew. 38 . g-247

SAMOTNA, lat 30, średnie wykształ­
cenie, pozna kulturalnego, uczuciowe­
go Pana. Może być z dzieckiem. Cel
matrymonialny. Oferty 333 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

SAMOTNA, wzrost, wykształcenie —

średnie, mieszkanie, pozna Pana
35—50 lat. Inwalidzi nie wykluczeni.
Cel matrymonialny. Oferty 394 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.____________

ATRAKCYJNE oferty wysyła błyska­
wicznie, dyskretnie, elegancko biuro
matrymonialne „Halina”, 90-955 Łódź
8, skrytka 65.

CZĘŚCI „malucha” do złożenia (pra­
wie komplet) — sprzedam. Oferty 447
„Prasa” Kraków, Wiślna 2.

WARSZAWĘ 223 — sprzedam. Tel.
48-49-91 (wieczorem). g-527

PRALKĘ automatyczną — sprzedam.
Wiadomość: al .29 Listopada, DS
„Merkury”, pokój 314 A g-594
MODELE gipsowe liter alfabetu
1 cyfr arabskich — różne wielkości
— sprzedam lub wykonam na spe­
cjalne zamówienie. Oferty 612 „Pra­
sa” Kraków. Wiślna 2

ZAOPIEKUJĘ się chorym. Oferty
740 „Prasa" Kraków, Wiślna 2.

MURARZA tynkarza oraz pomocnika
murarza — zatrudni zakład murarski
— Aleksander Gruszka, Nowa Huta,
os. Jagiellońskie 26/14. Zgłoszenia: so­
bota, niedziela. g-648

_________KUPNO________
biblioteczkę, kredens, inne meble
antyczne, ramę rzeźbioną, serwis por­
celanowy — kuplę. Tel. 48-11-27. g-844
STARE widokówki kupuję. Tel.
22-47-35. g-96586

DYWAN węgierski 2X3 oraz ogrod­
niczki sztruksowe — sprzedam. Tel.
48-07-72 g-487
PŁASZCZ skórzany nowy, damski —

sprzedam. Oferty 485 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2

TYCHY — Zawadzkiego 10/215! Miesz­
kanie dwupokojowe, 38 mż. zamie­
nię na podobne — Kraków, Nowa
Huta. K-1421

SOSNOWIEC! M-2 spółdzielcze, su­
perkomfortowe — zamienię na więk­
sze lub takie same w Krakowie. Wia­
domość: Nowa Huta, os. Na Skarpie
10/4 g-103
NOWA HUTA! Mieszkanie 3-pokojo-
we, kwaterunkowe, 70 m2 — zamie­
nię na dwa pokoje i pokój z kuch­
nią w Nowej Hucie. Oferty 113 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2

ZAMIENIĘ 2 pokoje, kuchnię, su­
perkomfortowe, osiedle Wiśniowa, na

Podgórze. Warunki podobne. Oferty
136 „Prasa” Kraków, Wiślna 2

2 i 3-POKOJOWE, własnościowe, su­
perkomfortowe, Śródmieście — za­
mienię na jedno duże równorzędne,
3 lub 4-pokojowe. TeL 22-62-62
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zatrudni natychmiast
ZARZĄD WOJEWÓDZKIEJ SPÓŁDZIELNI

BUDOWNICTWA WIEJSKIEGO W KRAKOWIE,
ul. Ładna 4—6

Warunki pracy i płacy do uzgodnienia.
Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr, tel. 11-43-66

11-43-99.

POJEDYNKĘ niekomfortową zamie­
nię na pokój z kuchnią. Warunki
korzystne. Tel. 11 -43-00 wew. 34.4

ODSTĄPIĘ w Nowej Hucie lokal na­
dający się na rzemiosło. Oferty 45
„Prasa” Kraków, Wiślna 2

SOSNOWIEC! Superkomfortowe —

własnościowe pokój z kuchnią — za­
mienię na podobne lub większe w

Krakowie. Oferty 272 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2

SOSNOWIEC! Superkomfortowe M-3
zamienię na równorzędne w Kra­
kowie. Oferty 281 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2

MYSŁOWICE centrum — M-4, 50
mi, spółdzielcze, superkomfortowe
(parkiet, łazienka — kafelki) — za­
mienię na podobne lub wtększe
w Krakowie albo Nowej Hucie.
Oferty 223 „Prasa” Kraków. Wiślna 2

MAŁŻEŃSTWO z dzieckiem (członko­
wie sp-ni) poszukuje mieszkania na
okres roku. Oferty 217 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2

KĘTY k/Bielska! Zamienię kwate­
runkowe M-3, 57 mż (gaz. piece) — na

podobne w Krakowie lub okolicy,
może być stare budownictwo. Oferty
219 „Prasa” Kraków, Wiślna 2

NOWA HUTA! Garsonierę superkom-
fortową, 27 mz — zamienię na podob­
na w Krakowie. Oferty 229 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2

■

!

CEBULAK Wandzie, zam. Węgrzce
Wielkie 234, skradziono w dniu 12. III
1982 r. wkładkę zaopatrzeniową nr Ag
115908 do dowodu osobistego nr AB
6725298, wydaną przez P.P. „Moda
Polska”, Kraków, ul Grodzka 13/15
oraz wkładki zaopatrzeniowe męża
i dziecka nr Ah 770304, Ah 770305 dó
dowodu osobistego nr AB 2370253, wy­
dane przez Biuro Projektów Górni­
czych, Kraków, ul. Lubicz 25. g-449

GNYS Barbarze, zam. Nowa Huta, o«.

Mogiła 213/2, skradziono w dniu 15.
III 1982 r. 3 wkładki zaopatrzeniowe:
serie Ag nr 937254, Ag nr 937255, Ag
nr 937256 — do dowodu osobistego nr

ZL 4452688, wydane przez Hutę im,
Lenina. g-703
WYKA Zofia, zam. Wola Batorska
524, zgubiła w dniu 13. III 1982 r.

wkładkę zaopatrzeniową nr Ah 445347
do dowodu osobistego nr WL 1754498,
wydaną przez RSP im. J. Dąbrow­
skiego w Krakowie, ul. Wadowicka 5,

g-629
SIWEK Andrzej, zam. Wola Zacharia-
szowska 47, 32-087 Zielonki — zgubił
w dniu 6. III 1982 r. wkładkę zaopa­
trzeniową nr 112684 do dowodu oso­
bistego nr WL 0448353, wydaną przez
Szkołę Podchorążych pożarnictwa
Nowa Huta, os. Zgody 18. g-741

DWAJ solidni, młodzi mężczyźni,
przyjmą pracę fizyczną w prywat­
nym zakładzie usługowym, najchęt­
niej branży remontowo-budowlanej,
ewentualnie w ogrodnictwie. Oferty
489 „Prasa” Kraków, Wiślna 2.

KONSTRUKCJĘ tunelu (dużego) bez
folii — kupię. Kraków, teL 22-99-61,
po godz. 20. g-769

KOMPLET używanych mebli — ciem­
ne, wysoki połysk — zamienię na

Fiata 126 p. Tel. 11-34-91 g-480

MAGNETOWID kasetowy — kuplę.
Tel. 33 -60-54. g-331

KREDENS kuchenny z 4 segmentów,
używany oraz radiomagnetofon Grun-
dlg — sprzedam. Telefon 33-01-67

REPREZENTACYJNE mieszkanie czte-

ropokojowe, 140 mż, dwa WC, służ­
bówka, superkomfortowe, okolica pl.
Wolności — Zamienię na dwa miesz­
kania o podobnym łącznym metrażu
i standardzie. Oferty 133 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2

M-4 superkomfortowe, Bieńczyce —

zamienię na mniejsze. Oferty 285
„Prasa” Kraków, wiślna 2

POKOJ samodzielny do wynajęcia
dwom panienkom, ul. Sucha 19 A, po
południu g-299

UCZNIA do nauki zawodu przyjmie
pracownia cukiernicza — Tadeusz
Kruczek, Nowa Huta, os. Zgody 5

OPONY do Poloneza — kupię. Mała
Góra 20/51. g-634

FIAT 126 p, rok prod. 1977, w b. do­
brym stanie — sprzedam. Tel. 11-90-36,
w godz. 17—20 g-408

ZAMIENIĘ M-3, 40 ms — na dwie
garsoniery. Oferty 89 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2

3 POKOJE z kuchnią, półkomfortowe,
kwaterunkowe, samodzielne, w dom-
ku jednorodzinnym, dz. Krowodrza —

zamienię na dwa oddzielne mieszka­
nia. Warunki do uzgodnienia. Oferty
302 „Prasa” Kraków, Wiślna 2

PRZYJMĘ panią na kilka godzin
dziennie do opieki nad niepełno­
sprawną osobą, z gotowaniem obia­
dów. Tel. 22-31-69. g-198

MAGIEL z lokalizacją — kupię, tel.
55-10-11 wew. 213. g-657

WSK-175 — sprzedam. Kraków, Wro­
cławska 43/61. g-468

KUPIĘ garsonierę lub pokój z kuch­
nią, własnościowe, w Nowej Hucie
lub pobliżu. Oferty 83 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2

2 STOLARZY przyjmie zakład sto­
larski. Warunki bardzo korzystne.
Zgłoszenia: M. Zawiła, Kraków, ul.
Marka 5/1, godz. 17—19, g-291

PIĘTROWE, drewniane łóżeczko
dziecięce — kupię. Oferty 101 „Prasa”
Kraków. Wiślna 2.

WKŁAD materacowy gumowy jedno­
osobowy — kupię. Kazimierza Wiel­
kiego 42—48/9. g-114

___________________PRZETARGI_____________~
Krakowski Ośrodek Postępu Rolniczego w Karniowicach ogłasza, że
W DRODZE PRZETARGU OGRANICZONEGO sprzeda następujący
sprzęt rolniczy:

MIESZKANIE 2-pokojowe, własnoś­
ciowe, w Nowej Hucie — zamienię
na większe na korzystnych warun­
kach, względnie domek w stanie su­
rowym. Oferty 307 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2

POSZUKUJĘ superkomfortowego ume­
blowanego mieszkania na okres 2 lat.
TeL 22-57-32 g-323

NAUKA PRZYCZEPĘ kempingową — kupię.
Tel. 11 -25-21. g-505 Nazwa sprzętu

CHEMIA, matematyka — Kluż, tel.
22-20-11 wewn. 334 (wieczorem), g-735

ZDECYDOWANIE kupię ciągnik „Ze-
torek” TV 521 lub inny. Oferty 550
„Prasa” Kraków, Wiślna 2.

MATEMATYKA — solidne korepety­
cje — Meus, tel. 22-77-64, przed po­
łudniem. g-99429

OBIEKTYW do Zenita — kupię. Ofer­
ty z ceną kierować: „Prasa” Kra­
ków. Wiślna 2, dla nr 274.

TAŃCÓW towarzyskich uczy Andrzej
Golonka — Klub Sportowy „Garbar­
nia”, ul. Sokolska 17, tel. 66-05-94 lub
66-04-64. g-91033

sprzeda;

1.
2
3.
4.
5.
6.

MATEMATYKA — korepetycji udzie­
lą studenci. Wieńczysław Rudecki,
tel. 66-07-44. g-569

ZASTAVĘ 1100 Mediteran nową za­
mienię na Fiata 125 p nowego. Kra­
ków Augustiańska 30/12.

MATEMATYKA, fizyka, mechanika
— dla uczniów, studentów. Przygoto­
wanie do egzaminów na AGH, AM,
PK. Przerwa, Stachiewicza 29/79

g-165

MODNE futro z czarnych łapek ka­
rakułowych sprzedam. Wzrost 170. Te­
lefon 48-34-01, w godz. 17—19.

SUKNIĘ ślubną i etolę — włoskie —

sprzedam. Tel. 33-50-64. g-909
PARKIETY bukowe, 60 me — sprze­
dam. Tel. 33-50-64. g-910

MATEMATYKI uczą studenci. Zmar-
zlik, tel. 44-67-05. g-407

MATRYMONIALNE
PUDELKI po złotym medaliście —

sprzedam. Siemaszki 30B/56. g-115

SZCZĘŚLIWIE kojarzy małżeństwa
biuro matrymonialne „Mazury”, Ol­
sztyn 2, skrytka 336.

ROZWIEDZIONY, nie z własnej wi­
ny, lat 40, posiadający mieszkanie
spółdzielcze poza Krakowem, pozna
uczciwą Panią, dobrej prezencji,
chętnie ze wsi. Cel — małżeństwo.
Oferty 107 „Prasa Kraków, Wiślna 2.

PAOLO Soprani Weltmeister, nowe —

sprzedam. Teł. 66-56-07. g-628
FLIZY — sprzedam. TeL 48-58-85, po
16-tej,________________________ g-632

OBRĄCZKI złote 14-karatowe —

sprzedam. Oferty 641 „Prasa” Kra­
ków. Wiślna i.

PUSTAKI „skawińskie” zamienię na

Ciągnik kołowy
Przyrząd wysokołodygowy
Przyrząd wysokołodygowy
Schładzarka mleka

Roztrząsacz obornika

Roztrząsacz obornika
7. Roztrząsacz obornika
8. Wózek akumulatorowy
9. Wózek akumulatorowy

10. Wózek akumulatorowy
11. Brona talerzowa
12. Pług zawieszany 3-skibowy
13. Pług zawieszany 3-skibowy

Pług zawieszany trzyskibowy,
z przedpłóżkami
Brona zębowa wahadłowa

Prasą zbierająca
Siewnik zbiżowy i
Siewnik zbożowy
Przyczepą skrzyniowa
Przyczepa wywrotka
Przyczepa wywrotka
Przyczepa wywrotka

Sprzęt można oglądać w dniach od

godz. od 12 do 14, w gospodarstwie Kobylany.
Przetarg odbędzie się w dniu 7. IV. 1982 r„

gospodarstwa w Kobylanach.

14.

15.
16.
17.
18.
19.
20.
21.
22.

typ
stopień
zużycia
proc.

cena

wywoław­
cza zł

C-360 41,8 136.420,—
Z-308 40,2 31.096,—
Z-308 52,5 24.700,—
SM-1200 17,5 59.214,—
RT-44h 39,3 43.400,—
RT-44h 44,9 39.396,—
RT-41h 45,5 30.656,—
WA-2 52,9 31.133,—

WA-2 52,9 31.133,—
WA-2 57,4 28.158,—
BDT-2, 5A 21,8 30.967,—
U-023 26,3 2.321,—
U-023/O 26,3 2.321,—

U-024 35,6 2.141,—
U-238 26,3 16.214,—
K-442/1 44,2 69.750,—
SZU-3,6 42,9 32.575,—
SZU-3,6 42,9 • 32.575,—
D-47A 70,7 19.924,—
D-47B 64,0 24.480,—
D-47B 66,2 22.984,—
D-47B 64,0 24.480,—
131.III.do2.IV,1982r„w

MIESZKANIE 2-pokojowe, 40 ml,
okolica Błoń — zamienię na 3-poko-
jowe (ponad 60 mt) w dawnej dziel­
nicy Zwierzyniec. Oferty 234 „Pra­
sa” Kraków, Wiśjna 2

NIERUCHOMOŚCI

SPRZEDAM część domu z ogródkiem
(pokój z kuchnią, komfortowe, 40 m2,
centrum) Oferty 720 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2,

SPRZEDAM parcelę 1-hektarową, po­
łożoną pomiędzy Bielanami a Krys­
pin owem, przy drodze asfaltowej.
Adres zamieszkania: Karol Baster.
Kryspinów 86, p-ta Liszki, woj. m.

krakowskie. g-712
GOSPODARSTWO rolne kupię. Zie­
liński 02-759 W-wa ,Krymska 3/36.

K-1451

ZGUBY

DĄBROWA Jan, zam. Kraków, ul.
Celarowska 18/70, zgubił w dniu 2. III
wkładkę zaopatrzeniową nr Ab
484219 oraz dla syna nr Ah 484220. do
dowodu osobistego seria AB 8824948,
wydane przez „Instal” — Kraków.

g-442

o godz. 10, w biurze

SIEPAK Michał, Jordanów, Świer­
czewskiego 77, zgubił wkładkę zaopa­
trzeniową nr 287598 do dowodu oso­
bistego nr ZL 4238789, wydaną przez
Zakłady Drzewne Przemysłu Muzycz­
nego w Jordanowie. g-656

DYSKRETNĄ pomoc w założeniu
szczęśliwej rodziny służy Spółdzielcze
Biuro Matrymonialne w Krakowie,
ul. Krowoderska 74, tel. 33 -01-57, czyn­
ne codziennie w godz. 12—17, z wy­
jątkiem sobót.

PAN po studiach, kawaler, pozna w

celu matrymonialnym odpowiednią
Panią, w wieku do 45 lat. Rzeczowe,
wyczerpujące oferty, na które odpo­
wie, prosi kierować: „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2, dla nr 31.

połówki. Mała Góra 20/51. g-636
10 ml terakoty — sprzedam. Aleja
Planu 6-letniego 62D/306. g-706
ŁAŃCUSZEK „czternastka”, 15 gram
— sprzedam. Tel. 44-95-51, po godz. 18.

126 P, rok 1977, po remoncie — sprze­
dam. Mikołajska 9/10, g-702
JUNAK 350, stan dobry — sprzedam.
Łagiewnicka 35/3. g-667

Wadium, w wysokości 10% ceny wywoławczej, należy wpłacić
w kasie KOPR Kamiowice, najpóźniej na godzinę przed rozpoczę­
ciem przetargu.

W przetargu mogą wziąć udział zespoły i rolnicy indywidualni, na­
bywający sprzęt na własne potrzeby j posiadający pisemne zezwo­
lenia Naczelnika Gminy.

W razie niedojścia do skutku pierwszego przetargu, drugi prze­
targ odbędzie się w dniu 8. IV, 1982 r., o godz 10.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu, bez obowiązku po­
dania przyczyny.

KOWALCZYK Józef, zam. Przytko-
wice 214 — zgubił wkładkę zaopa­
trzeniową nr AB 542910, do dowodu
osobistego nr ZL 2811155, wydaną
przez Urząd Miasta i Gminy w Kal­
warii Zebrzydowskiej. g-831
KUCHARSKIEMU Janowi, Kraków,
ul. Podbrźezie 4/2 — skradziono w,
dniu 14. III 1982 r. wkładkę zaopa­
trzeniową nr Ah 724689 do dowodu
osobistego nr ZL 3989488, wydaną
przez „Unitra-Telpod”, Kraków, ul.
Lipowa 4. g-937

DUŻE ubranko do komunii i zlewo­
zmywak — sprzedam. Tel. 37-24-90.

SAMOTNI. Oferty w biurze matry­
monialnym „Swatka”, 90-434 Łódź,
Piotrkowska 133.

piec gazowy firmy Hydro Therm —

sprzedam. Kraków, os. Kliny, ul. Klu­
ka 6. g-664

PRZYJACIELA na Całe życie pozna
w celu matrymonialnym 26-Ietnia
wdowa, wzrost 168, blondynka, ma­
terialnie niezależna, mieszkanie, sa­
mochód. Oferty 102 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

FIAT 126 p, rok 1978 — sprzedam. Tel.
48-14-84. g-661

MASZYNĘ dziewiarską 2-płytową —

sprzedam. Ul. Widok 16/74 (Os. Dą­
bie). g-614

| DYREKCJA REJONOWA KOLEI PAŃSTWOWYCH j

S w Krakowie

zatrudni MĘZCZYZN
NA STANOWISKACH STRAŻNIKÓW

SŁUŻBY OCHRONY KOLEI

Wymagania:
— wykształcenie podstawowe
— niekaralność
— pozytywna opinia z poprzedniego miejsca pracy
— uregulowany stosunek do służby wojskowej.

Szczegółowych informacji dot. pracy i wynagrodzenia udziela
zainteresowanym Dział ds. Pracowniczych Dyrekcji — Kraków,
uł. Mogilska 1, I p., pokój 110A, telefon 22-70-22, wewn. 5S-27.
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KOZERA Eugenia, zam. Prandocln>-
Iły 75, zgubiła 15 marca 1982 r. wkład­
ki zaopatrzeniowe nr Ah 645994, Ah
645993, Ah 945992 do dowodu osobiste­
go nr ZL 4631221, wydane przez
Urząd Miasta i Gminy w Słomnikach.

g-484
BUŁAT Stanisławie, zam. w Krako­
wie, ul. Bitwy pod Lenino lla/12,
skradziono w dniu 5. III 1982 r. wkład­
kę zaopatrzeniową nr Ag 235913 do
dowodu osobistego nr RH 2550262, wy­
daną przez Rejonową Obsługę Miesz­
kańców — I Śródmieście. g-420
W TRAMWAJU linii 8 zagubiono tor­
bę z kostiumami teatralnymi. Uczci­
wy znalazca proszony o zwrot. Wy­
soka nagroda. Dom studencki, Wy­
bickiego 2, pokój 309, tel. 33-41-00, po
godz. 20. g-618

róZne

KOMFORTOWE wykończenie drzwi,
montaż zaczepów — Małecki, tel.
4-1 -70-29, godz. 9—17 . g-98610
USZCZELNIANIE okien, wymiany
śrub okiennych na zaczepy, osadzanie
kołków — wykonuje Kodura, teL
33-70-35. g-98283

BUDUJĄCY domki jednorodzinne!
Szczeliwo do uszczelniania drzwi
i okien — poleca pracownia powroż-
nicza, Rynek Dębnicki 15. g-828
CYKLINOWANIE, lakierowanie, ukła­
danie parkietów — Leśniak, tel.
44-25-41. g-99092/868
CYKLINOWANIE, lakierowanie, pas­
towanie, woskowanie parkietów —

Mroczek, tel. 44-76-63. g-98127

CYKLINOWANIE, lakierowanie par­
kietów — Trześniak, tel. 48-46-32.

g-99344
KARNISZE z dostawą, kołki, wiesza­
nie szafek, wymiany śrub okiennych
r.a zameczki - wykonuje Limanow­
ski, tel. 33 -28-47 . g-99825
ZABEZPIECZANIE, komfortowe wy­
kańczanie drzwi, montaż zaczepów
okiennych i karniszy (z dostawą),
uszczelnianie - poleca Jadwiga Baj-
kowśka, tel. 66-93-15. g-207
ŚWIADKÓW wypadku drogowego na
rondzie Kotlarskim 11 lutego 1962 r.,
o godz. 22.35, w którym samochód
osobowy potrącił pieszego mężczyznę
- proszę o zgłoszenie się. Stanisław
Drewienkiewicz, Kraków, ul. Węży­
ka 7. g-425
PRODUCENTÓW odzieży, konfekcji,
galanterii, biżuterii srebrnej — po­
szukuje sklep, Sanecka, Kraków,
Stradom 27, tel. 22-05-93. g-98121

UKŁADANIE, cyklinowanie i lakie­
rowanie podłóg — Głowacki, tel.
22-40-46. g-99055
ROBOTY murarsko-tynkarskie dla
osób prywatnych i spółdzielni wyko­
nuje zakład murarski — Aleksander
Gruszka. Zgłoszenia: Nowa Huta, os.

Jagiellońskie 26/14, sobota, niedziela.
g-647

MEBLOSCIANKI poleca sklep meblo­
wy — M. Jagiełło, Kraków, uL Smo-
luchowskiego 4. g-715

Przedsiębiorstwo Państwowe „POLMOZBYT” w Krakowie — Dział

Pojazdów Samochodowych w Krakowie, Prandoty 6/8, podaje do

publicznej wiadomości, że dnia 15 kwietnia 1982 r., o godzinie 9,
w Krakowie przy ul. Prandoty 6/8 odbędzie się PRZETARG samo­
chodów Osobowych, w którym mogą brać udział tylko nabywcy in­
dywidualni.

Przetarg odbędzie się w oparciu o zarządzenie Ministra Handlu

Wewnętrznego1 z dnia 14. I . 1977 r. (MP z 13. II. 67 r„ nr 9, poz. 53)
i obejmuje następujące samochody:

Marka samochodu nr

podwozia
nr

silnika
cena

wywoławcza

Polonez 1500 000214 T04-8467 196.020 zł
Polonez 1500 012777 12931 213.840 zł

Fiat 125 p 1500 503901 300054 70.200 zł
Zastawa „Mediteran” 620308 457889 212.760 zł
Zastawa 1100 p 627656 508698 218.160 zł

Syrena R 20 Lux GC9879 234033 32.076 zł

Syrena 105 366950 268416 38.880 zł

Syrena 105 Lux 482206 450717 106.908 zł

Syrena 105 Lux 437608 427965 103.140 zł
Fiat 126p/650 770921 8316015 118.661 zł
Fiat 126 n — nr nadwozia 07648143 — 38.420 zł

Pojazdy zgłoszone na licytacji można oglądać w magazynie Pol-

mozbytu w Krakowie przy ul. Prandoty 6, na cztery dni przed prze­
targiem, z wyjątkiem niedziel i świąt, w godzinach 7—9 .

Wpłaty wadium w wysokości 10% ceny wywołania przyjmuje kasa

Przedsiębiorstwa przy ul. Prandoty 6, cztery dni przed przetargiem,
w godzinach 9—11.

Polmozbyt nie odpowiada z tytułu gwarancji i rękojmi ta wady
fizyczne sprzedanych samochodów oraz zastrzega prawo wycofania
samochodów z przetargu, bez obowiązku podania przyczyn,

GIELATA Marta, Kraków, ul. Gra­
matyka 8/428, zgubiła indeks nr

MFT/m/64/81 i wkładkę zaopatrzenio­
wą nr 572285 do dowodu osobistego
nr AB 9724268, wydane przez WSP
w Krakowie. g-36
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NOWO otwarty sklep, ul. Bohaterów
Stalingradu 23 - poszukuje stałych
dostawców konfekcji 1 galanterii
dziecięcej i młodzieżowej. Izabela
Barska .Kraków, ul. Bohaterów Sta­
lingradu 23.

MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO KOMUNIKACYJNE
W KRAKOWIE

ZATRUDNI

kandydatów na kUfS IU0
Warunki przyjęcia:
9 ukończone 20 lat

© niekaralność

9 uregulowany stosunek do służby wojskowej
9 pozytywne wyniki badań' lekarskich i psycho­

technicznych
Przewidywany termin rozpoczęcia kursu —

kwietnia 1982 r.

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela Dział
Kadr Miejskiego Przedsiębiorstwa Komunikacyjnego
w Krakowie, 30-060 Kraków, ul. Brożka 3, teł. 66-46-54
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Po czterech miesiącach przerwy aż 10 punktów
obrad—dzisiaj sesja DRN Śródmieście

Wiele spraw wymaga omówienia-
ari prrttaww czepca na załatwienia

Dzisiaj po czteromiesięcznej
przerwie. . pierwsza w stanie
wojennym sesja DRN Śród­

mieście. Mimo że rady pracowały
cały czas i tylko nie odbywały się
posiedzenia sesyjne, wiele spraw
wymaga omówienia, przeanalizo­
wania, czyli po prostu załatwienia.

Stąd też program sesji bardzo bo­
gaty, a problemy przygotowane pod
obrady nader ważne. Wśród nieb

raport o stanie gospodarki Dzielni­
cy Kraków-Sródmieście, informa­
cja naczelnika Dzielnicy o planie
społeczno-gospodarczym rozwoju i
budżecie na 1982 rok, i informacja
o realizacji uchwały z dnia 26 li­
stopada 1981 r. w sprawie zabezpie­
czenia społeczeństwa Dzielnicy
przed skutkami kryzysu gospodar-

W „Bakałarzu"

Ze słonecznej
Jugosławii

Ponad 40 fotogramów xe słone­
cznej Jugosławii — to temat nowej
wystawy Janusza Langenfelda, o-

twartej w nowohuckim Klubie Na­
uczyciela „Bakałarz”, na oś. Han­
dlowym. Autor prezentuje na niej
szczególnie piękno i bogactwo za­
bytkowej architektury tego malow­
niczego kraju. Ekspozycja czynna

będzie do 9 kwietnia. Powyżej pre­
zentujemy jedną z prac.

Nowy cykl spotkań w MPiK-u

Tym razem o Japonii
„PANORAMA PRZYJAŹNI”, to

cykl spotkań związanych z działal­
nością towarzystw kultywujących

Notatnik krakowski
DZIŚ O GODZINIE:
* 16 — Klub „Forum”, ul. Mi­

kołajska 2 — dyskusja nt. „Kultura
w Polsce — prawdy i mity”. Udział

wezmą twórcy i działacze kultury
oraz młodzież licealna.

* 17 — Instytut Francuski, ul.
św. Jana 15 — film: „Les enfants
du paradis” (1944). Powtórzenie pro­
jekcji 3.III. o godz. 17.

JUTRO O GODZINIE:
* 17 — DDK Krowodrza, ul. Pa­

piernicza 2 — Kawiarnia Muzyczna:
Cykl „Wielkie grupy muzyki rocko­
wej”, Creedence Clearwather Revi-
val.

18.30 — KDK, s- drewniana —

Studium Wiedzy o Sztuce. Mgr R.
Kaczor — „Wyższość wizji nad na­
turą. Sztuka po Soborze Trydenc­
kim”.

A POZA TYM:
* Zapowiedziany na dziś w KDK

(s. drewniana) odczyt prof. J. A-
leksandrowicza nt. „Psychozy XX
wieku” — nie odbędzie się.

czego oraz ustalenie planu pracy
DRN na rok 1982.

Oto kilka spraw, które zgodnie z

uchwałą z 26. XI. 1981 r zostały
załatwione, by ehoć trochę ułatwić

życie mieszkańcom dzielnicy.
Od 1 listopada 1981 r. przy Rynku

Kleparskim 11 rozpoczęła działal­
ność jadłodajnia dla ludzi najbie­
dniejszych. Lokal przy Rynku Kle­
parskim przydzielony został WSS
„Społem” śródmieście w porozu­
mieniu z Kurią Metropolitalną,

Codziennie 300 osób otrzymuje
jednorazowy posiłek. Posiłki kon­
sumowane są na miejscu lub roz­
noszone przez harcerzy i działaczy
pomocy społecznej do domów. Da­
nia przyrządzane z artykułów po­
chodzących z darów zagranicznych,
wydawane są bezpłatnie.

Sporo zrobiono, by mieszkańców

dzielnicy zabezpieczyć przed sku­
tkami zimy, m. in. przejęto przez
przedsiębiorstwa gospodarki mie­
szkaniowej 8 prywatnych kotłowni.
W Czasie całodobowych dyżurów
interweniowano w sprawach do­
staw węgla dla osób prywatnych
i żłobków óraż przedszkoli. Alpi­
niści usuwali śnieg z dachów.

Warto odnotować, że Miejskiemu
Przedsiębiorstwu Oczyszczania,
Dzielnicowemu Zakładowi Drogo­
wemu i Dyrekcji Rejonowej Kolei

Państwowych przekazano z 36 za­
kładów sprzęt do odśnieżania, a

MPO zabezpieczyło paliwo dla ca­
łego sprzętu.

Reforma dotarła
i do krakowskich przedsiębiorstw
Dobiega

końca trzeci miesiąc
wprowadzania w życie refor­
my gospodarczej. Nie idzie to

łatwo i bezboleśnie, tym bardziej,
że sytuacja gospodarcza rodzi ko­
nieczność oszczędzania. Tyle, ze

skutki negatywne żle pojętej
oszczędności mogą być trudne do

przewidzenia, gdy np. braknie fun­
duszy, nawet ha odtworzenie zuży­
wanego w czasie produkcji sprzętu.

Pocieszające, w ocenie dyrekto­
rów krakowskich zakładów pracy,
jest docenienie przez reformę rangi
postępu technicznego. Przedsiębior­
stwa mogą przeznaczyć na ten cel
duże kwoty, co powinno wreszcie
doprowadzić do integracji przemy­
słu z krakowskim środowiskiem
naukowym. Pod warunkiem, że to
ostatnie potrafi dać konkretne pro­
pozycje, nadające się do natychmia­
stowego wcielenia w życie. Znaczne
trudności stwarza opieszałość
handlu zagranicznego, który tłuma­
czy opóźnienia w zawieraniu kon­
traktów... brakiem paszportów. Aż

dziw, że w tej sytuacji jeszcze nie

przyjaźń między narodami. Jedną
z tych imprez będzie wieczór pt.
„O JAPONII W KRAKOWIE” w

Klubie Międzynarodowej Prasy i

Książki (Mały Rynek 4) W środę,
31 marca, godz. 18.

Udział w nim wezmą: prezes Od­
działu Krakowskiego Towarzystwa
Polska — Japonia, Tadeusz Chru-
ścicki (dyr. Muzeum Narodowego),
wiceprezes tegoż Oddziału Zofia
Alber (st. kustosz, kier. Działu Sztu­
ki Azjatyckiej Muz. Narodowego)
oraz artyści Jan Burnat (grafik)
i Jan Zych (fotografik), którzy po­
dzielą się ze słuchaczami wrażenia­
mi ze swych niedawnych odwiedzin
w Japonii. Opowieści ilustrowane
będą prezentacją barwnych prze­
źroczy.

Szkoła rodzenia
...pod kierownictwem dr Jadwi­

gi Beaupre zaprasza przyszłe
matki i ich mężów ha kurs pie­
lęgnacji niemowlęcia, przygoto­
wania do porodu i gimnastykę
— który rozpoczyna się dnia 1
kwietnia o godz. 16.30 (w czwar­
tek). Adres: Kraków, nl. Koper­
nika 32.

Jedną z najistotniejszych spraw
było zabezpieczenie odpowiedniej
pomocy ludziom starszym, chorym
i niepełnosprawnym. Problemem

tym zajmowały się: powołany w

Dzielnicy Zespół Koordynacyjny
ds. Opieki Społecznej, Dzielnicowy
Ośrodek Opiekuna Społecznego oraz

Zarządy Dzielnicowe: PCK, PKPS i

Związek Inwalidów i Emerytów
Aktywnie pomagali ludziom potrze­
bującym opieki również: ZBoWiD.

Liga Kobiet i samorządy mieszkań­
ców. Szczególnie w Śródmieściu
problem niesienia pomocy ludziom

starym i niepełnosprawnym jest
bardzo trudny, mieszka tu bowiem

prawie 40 t. s . ludzi w wieku po­
produkcyjnym. Już samo rozezna­
nie potrzeb, badanie środowisk w

których żyją ludzie potrzebujący
pomocy jest niezwykle istotne.

Oto kilka cyfr: ponad 2 tys. o-

sób korzysta z różnych form po­
mocy społecznej zorganizowanej,
230 osób otrzymuje stałe zasiłki na

kwotę ponad 5 min zł rocznie, 220
osób chorych, samotnych i niedo­
łężnych jest objęte opieką sióstr

PCK, a 70 korzysta z pomocy są­
siedzkiej organizowanej przez
PKPS i PCK. 250 osób otrzymało
paczki żywnościowe o wadze około
11 kg, a 50 rodzin wielodzietnych
paczki żywnościowe i odzież.

Do pozostałych tematów omawia­
nych na dzisiejszej sesji powrócimy
w najbliższym czasie, (bog)

stanęły z powodu godziny milicyj­
nej, zakłady pracujące w porze
nocnej, tłumacząc się niemożnością
dotarcia pracowników na stano­
wiska.

Zbyt niskie są zdaniem dyrekto­
rów 2-procentowe odpisy na fun­
dusz socjalny.

Wiele krakowskich zakładów u-

skarża się na brak ludzi. Istnieje
nadmiar kandydatów z wyższym
wykształceniem, brak natomiast
wykwalifikowanych fachowców do

pracy fizycznej. Obecnie jest nie­
mal 3,5 tys. wolnych miejsc, z tego
ponad 2 tys. na stanowiskach fizy­
cznych, głównie w Hucie im Leni­
na, Krakowskiej Fabryce Kabli i

Maszyn Kablowych oraz „Polfie".
Dużo trudnych do pokonania

problemów stwarza też reforma bu­
downictwu. 9 lutego prezydent
Krakowa przejął nadzór nad 26

przedsiębiorstwami z naszego wo­
jewództwa. Trwają starania, aby
wszyscy budowlani z naszego terenu
znaleźli się w gestii prezydenta.
Wówczas skuteczniej będą mogły
być realizowane plany budownictwa

mieszkaniowego w mieście, jak i in­
ne niezbędne inwestycje, ułatwiają­
ce życie krakowianom.

Krakowskie budownictwo znaj­
duje się obecnie w bardzo trudnej
sytuacji. Mimo że w 1981 roku wy­
dajność była bardzo zła, w pierw­
szych dwóch miesiącach br. zrobio­
no zaledwie 60 proc, tego, co w tym
samym czasie w ub. r. Ale też
cementu otrzymano 60 proc., a stali
20 proc, w stosunku do zapotrze­
bowania. Rokowania na najbliższy
okres są nieco lepsze, o ile będą
dostawy kabli niezbędnych do za-

Nasz telefon 22-89-87

lllatw»H soliie żł»
Zycie stwarza nam coraz to nowe sytuacje, nie szczędzi proble­

mów. Niektóre z nich można ominąć, inne złagodzić. Trzeba tylko
trochę dobrej woli i rozsądku.

Apelujemy do naszych Czytelników: jeśli macie jakieś ciekawe

pomysły jak ułatwić sobie i innym życie, w pracy, urzędach,
W miejscu zamieszkania — podzielcie się z nami. Jak pomagać so­
bie w stosunkach sąsiedzkich, w miejscu pracy, w tramwajach,
na ulicy, w kolejkach? Co robić, aby nie tracić zdrowia i nerwów?

Telefonujcie do nas na nr 22-89-87 w najbliższą środę w godz.
9—12. (ms)

muzyczny, tydzień

Przedświąteczńe tygodnie — jak
zwykle — nieco są uboższe w

muzyczne wrażenia. Mimo to

nadarza się nam sposobność odświe­
żenia znajomości z panem Ottorino
Respighim. Na wszelki wypadek
przypomnijmy, kto zacz. A więc
człowiek, który w pierwszej poło­

wie bieżącego stulecia przypomniał
światu, iż Włochy — to nie tylko o-

pera, ale również i symfonika.
Już za życia Respighi był w świę­

cie bywały i ceniony: goszczono go
na dworze carskim w. Petersburgu,
witano w Berlinie, przyjmowano z

aplauzem za Oceanem. Jako kom­
pozytora • skrzypka-wirtuoza.
Zawsze pozostawał jednak Respighi
wierny swej ojczyźnie, Italii, a

zwłaszcza Wiecznemu Miastu, na

którego cześć napisał twe najcel-

pewnienia mieszkańcom energii
elektrycznej, których w I kwartale
w ogóle nie było. Wciąż też trwa­
ją dyskusje nad cenami materiałów

budowlanych. A kalkulacja tych
cen jest podstawowym warunkiem

pracy przedsiębiorstw budowlanych
w warunkach trzech „S”. (kg)

Gdzie sens,
. . .nasuwa się pytanie każdemu pa­

trzącemu na tablice umieszczone na

narożnikach domów przy pl. J . Ma­
tejki. Na budynku Akademii Sztuk

Pięknych z jednej strony wisi sta­
ra tablica z napisem: „Plac Matej­
ki”, a za rogiem ta . właśnie przez
nas sfotografowana. Analogiczna ta­
blica „ulica-plac” zdobi ścianę ban­
ku. Producent ma najprawdopodob­
niej gotowe tabliczki z napisem
„ulica”, a potem mechanicznie do-

niejsze symfoniczne kompozycje:
„Fontanny rzymskie”, „Pinie rzym­
skie’’ i „Uroczystości rzymskie”.
Gdy zmarł w 1936 roku — wszyscy
wiedzieli, że oto zamknęła się karta
w muzyce europejskiej: włoska

symfonika Respighiego: tworzona
na kanwie literackiej wyobraźni,
wyposażona w gorące południowe
rytmy, bogate szaty instrumenta-

cyjne, iście włoską śpiewność me­
lodyczną.

Filharmonia Krakowska poświęca
„portretowi" OttorMa Respighiego
swe koncerty bieżącego tygodnia
(1. IV. br. szkolny, 2. IV. — abona­
mentowy i 3. IV. w Tarnowie). Dy­
rygować ma Józef Radwan, a jako
solista wystąpi znany krakowski

pianista i kameralista — Alfred
Muller. „Biletami wizytowymi”, ja­
kie na tych koncertach złoży Res­
pighi, będą: „Pinie rzymskie",
„Concerto m modo misolidio” oraz

„Ptaki".
Zaś Teatr Muzyczny w tym ty­

godniu myśli przede wszystkim o

dzieciach... Na muzyczną baśń o

„Czerwonym Kapturku” zaprasza
we wtorek 30. III. godz. 11 oraz w

niedzielę 4. IV. godz. 16 do sali przy
ul. Lubicz. A na „Królewnę Śnież­
kę” — do sali Teatru im. Słowac­
kiego w poniedziałek 5. IV. godz.
11. — Widzów dorosłych chętnie wi­
dzi Teatr na „Cyganerii” Puccinie­
go (sala Teatru im. J. Słowackiego,
niedziela i. IV. godz. 12) oraz na

„Dydonie i Eneaszu” Purcella (po­
niedziałek 5. IV. godz. 18.15); oboma

przedstawieniami dyryguje Ewa
Michnik. Zaś w Operetce — od śro­
dy do soboty — wciąż panuje
„Księżniczka czardasza” Kalmana.

(JPar.)

gdzie logika
daje się resztę, no i powstają non­
sensy...

Co do drugiego napisu nie mamy
merytorycznych zastrzeżeń. Jest on

natomiast wątpliwą ozdobą zabyt­
kowego budynku Polskiej Akade­
mii Nauk, która broni się przed
zniszczeniem odnowionej elewacji
przy ul. św. Marka, mocując na

krótkim odcinku aż dwie czerwono-

białe, „agresywne” tablice, (j.r.)
Fot. JADWIGA RUBIS

Komunikat DRKP

Kraków
DRKP w Krakowie informuje,

że w dniach 31. 03, oraz 01, 02 1

05, 04. 1982 r Od godz. 7.20 do

godz. 11.40 odwołuje się wszystkie
pociągi na odcinku Skawina —

Radziszów. Przewiduje się komu­
nikację zostępczą.

Za wprowadzone zmiany DRKP

przeprasza podróżnych. K-1531

Reprezentacyjny
smród

Przechodzący obok kamienicy
„Szarskiego” w Rynku pociągają
nosami. Jak nietrudno zauważyć,
ostry, drażniący zapach wydobywa
się z piwnic pod „Szarskim”. Nie

sprawdzaliśmy co w tej piwnicy
pomieszczono, miejmy nadzieję, że
uczyni to gospodarz budynku, (ag)
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MARCA

WTOREK

Amelii

Jana

TEATRY
Kameralny 18.30 Łgarz, Ludowy

17 Ostatni zaiazd na Litwie.

KINA
Kijów 15.15, 17.30, 19.45 Vabank

(poi. 1 . 15), Uciecha 15.45 Sobowtór

(jap. I. 15), 18.45 Czas Apokalipsy
(USA 1. 18). Warszawa 15.15, 17.15,
19.30 Taksówkarz (USA 1. 18), Wol­
ność 15 Czarny korsarz (wł. 1 . 15),
17.15, .19.30 Miłość oi wszystko wy­
baczy (poi. b .o .), Wanda 15 Uciecz­
ka na Atenę (ang. 1. 15), 17.15, 19.30
Powrót do domu (USA 1. 15), Mł.
Gwardia 15.15 Hardubal (czech. 1 .

15), 17, 19.15 Lot nad kukułczym
gniazdem (USA 1. 18), Wrzos (ul.
Zamojskiego 50) 15.30 Kobra (jap.
1. 18), 17.30, 19.30 Glina czy łajdak
(fr. 1. 18), Świt (os. Teatralne 10)
16, 18.45 Parszywa dwunastka (USA
1. 18), Mała sala 15, 17, 19 Ślady
(wł. 1. 15), Światowid (os. Na Skar­
pie 7) 15, 17.15 Śmierć na żywo (fr.
1. 18), 19.45 Czułe miejsca (poi. 1 .

18), Mała sala 16, 19 Jak rozpętałem
IX wojnę światową, cz. II i III (poi.
b.o.). Wiedza (Rynek Gł. 27) 14,
16.30, 18.45 Jak rozpętałem II woj­
nę światową (poi. b.o .). Mikro (ul.
Dzierżyńskiego 5) 17, 19 Tango pta­
ka (poi. 1 . 15), Dom Żołnierza (ul.
Lubicz 48) — niecz., Związkowiec
(ul. Grzegórzecka 71) 16 Hallo

Szpicbródka (poi. 1 . 15), 17.45, 19.15
Cena strachu (USA 1. 18), Rotunda

(ul. Oleandry 1) 17.30 Stróż plaży
w sezonie zimowym (jug. 1. 18),
19.30 Nóż w wodzie (poi. 1, 18), Pa­
saż (Pasaż Bielaka) 15, 17, 19 Sa-
turn-3 (ang. 1 . 15). Podwawelskie
(ul. Komandosów) 18.30 Cudowny
kwiat (radź, b.o.), Tęcza (ul. Pra­
ska 17, 19 Tajemnica szyfru Mara­
buta (poi. b .o.), Ugorek (os. Ugorek)
15 Historia żółtej ciżemki (poi. b .o.),
17 Kto tu mówi o miłości (węg. 1 .

15), 19 Cena strachu (USA 1. 18),
Wisła (ul. Gazowa) 15.30,17.45 Skra­
dziona kolekcja (poi. 1 . 12), Sfinks

(ul. Majakowskiego 2) 16, 18 Gra o

jabłko (czech. 1 . 18).

WYSTAWY

MUZEA
Wawel-komnaty (wt. 10—15, śr.

12—17), Wawel zaginiony (wt. niecz.
śr. 10—15.30), Skarbiec i Zbrojow­
nia (wt. śr. 10—15.30), Muzeum Ka­
tedralne (wt. śr. 10—16), Zamek i
Muzeum w Pieskowej Skale (wt.
śr. 10—15.30), Muzeum Lenina, To­
polowa 5: Lenin w Polsce, RWPG
— praktyka internacjpnalist. współ­
pracy, PPR, Plakat i dokument
(wt. 9—18, śr. 9—17 wst. wol.), Kr.

Jadwigi 41: Wyst. Mieszkanie Leni­
na, Rew. działalność Lenina na

ziemi krak. (wt. śr. 9—15), w Poro­
ninie: Lenin na Podhalu (wt. śr.
8—16 wst. wol.), w Białym Dunaj­
cu (wt. śr. 9—16 wst. wol.), Mu- . ,

zeum Historyczne, św. Jana 12:
Militaria, zegary (wf. niecz. śr.

11—18), Muzeum Historyczne, Krzy-
sztofory, Rynek Gł. 35: Z dziejów
i kultury Krakowa (wt. śr. 9—15),
Muzeum Historyczne, Franciszkań­
ska 4: (niećz.), Muzeum Teatralne,
ul. Szpitalna 21: (niecz.), Muzeum

Judaistyczne, ul. Szeroka 24 (wt.
niecz. śr. 9—15), Muzeum Narodowe
— Oddziały, Sukiennice: (niecz.),
Dom Matejki: (niecz.), Szołayskich,
pl. Szczepański 9: (niecz.), Czarto­
ryskich, Pijarska 8: (niecz.), Nowy
Gmach, al. 3 Maja 1: (niecz.), Ar­
cheologiczne, Poselska 3: Pradzieje
N. Huty, Mumie egipskie w świetle

promieni „X”, Starożytn. i średn.

Małopolski, (wt. 14—18, śr. niecz.),..
Przyrodnicze, Sławkowska 17:

Współcz. fauna Polski (wt. śr. 10—
13 wst. wol.), Etnograficzne, pl.
Wolnica 1: (niecz.). Pawilon Wysta­
wowy, pl. Szczepański 3a: (niecz.),
Pryzmat, Łobzowska 3: (niecz.),
ZPAF, ul. św. Anny 3: (niecz.), Pa­
łac Sztuki, pl. Szczepański 4:

(niecz.), Dworek J. Matejki w

Krzeslawicach, ul. Kruczkowskiego
15: (niecz.), al. Róż 3: Wyst. malar­
stwa, rzeźby i grafiki GART (wt.
śr. 10—17), KMPiK, Mały Rynek 4:
Galeria: Wyst. grafiki z kolekcji
Wydz. Kult, i Sztuki Urzędu m.

Krakowa (wt. śr. 11 —18), Czytelnia:
’

(wt. śr. 10—20), Rydlówka, Tetma­
jera 28 (wt. śr. 11 —15), Międzyna­
ród. Salon Fotografii, ul. Boh. Sta­
lingradu 13: Venus’81, cz. II Akt i

portret (wt. śr. 9—21), Kopalnia
Soli (wt. śr. 8—15), Muzeum Żup
Krakowskich, Wieliczka (wt. 8—15
wst. wol., śr. 8—15). Muzeum Lot­
nictwa 1 Astronautyki, Czyżyny:
(niecz.), Galeria 2 KDK. Rynek Gł.
27: T. Putowski — oleje i gwasze

(Dokończenie na str. 6)
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pod koszami hali Wisły
NIE URACZYLI nas wielkim „basketem” koszykarze Wisły w mi­

nioną niedzielę, kiedy to po słabiutkim występie gładko ulegli wro­
cławskiemu Śląskowi, różnicą 16 punktów.

Wojskowi w ostatnich dziesięciu
minutach zawodów, grali wyraźnie
„na luzie”, bawiąc się z rywalami
jak przysłowiowy kot z myszą.
Gdyby do końca walczyli z pełną
koncentracją, ich wygrana byłaby
znacznie wyższa. Lecz mając w

perspektywie środowy ciężki poje­
dynek z Zagłębiem Sosnowiec na

jego boisku, oszczędzali siły.
Drużyna krakowska grała nato­

miast tak jakby w ogóle nie zale­
żało jej na zwycięstwie, jakby mu-

siała odrobić ligową pańszczyznę. I

czyniła to jak najmniejszym na­
kładem sił, nie bacząc zupełnie na

zawód, jaki taką postawą sprawiła,
dość licznie zgromadzonym w hali

przy ul. Reymonta, kibicom.

Jutro, w środę o godz. 17, kto nie
zraził się do koszykówki w wyda­
niu wiślaków będzie mógł obejrzeć
w Krakowie kolejny mecz ligowy.
Tym razem w szranki wstąpią gos­
podarze i poznański Lech. Zespół
znad Warty ubiega się o krajowy
prymat, w niedzielę stracił przo­
downictwo na rzecz sosnowieckiego

w telegraficznymskrócie

tu
w

JACA. W zakończonych tu mis­
trzostwach hokejowych świata (gru­
pa „C”) zwyciężyli Japończycy
przed Jugosłowianami. Oba te zes­
poły awansowały do grupy „B” w

miejsce Holandii oraz ChRL.

ZAKOPANE. Na Cyrhli rozegra­
no biegi narciarskie kobiet na 10
km i mężczyzn na 30 km Zwycię­
żyli: Urszula Sluziak (Legia) oraz

Józef Łuszczek (Start).
KATOWICE. Zakończyły się

szachowe mistrzostwa Polski
tzw. grze błyskawicznej. Wśród ko­
biet tytuł zdobyła A. Brustman z

Legionu Warszawa a wśród męż­
czyzn W. Świc z łódzkiej Anilany.

WARSZAWA. Trener W. Obręb-
ski powołał 16-osobową kadrę mło­
dzieżową na rewanżowy mecz z

Anglią 7 kwietnia w Londynie. W
kadrze nie ma ani jednego zawod­
nika krakowskiego.

BUENOS AIRES. Jeden z czoło­
wych samochodowych kierowców
wyścigowych „formuły I” — Car-
los Reutemann z Argentyny zapo­
wiedział, iż zamierza zakończyć
karierę sportową.

DZIŚ
((olimpijski wtoreb

DZIŚ, we wtorek 30 bm., w

siedzibie Domu Sportu przy ul.

Stolarskiej, odbędzie się kolejny
„wtorek olimpijski”, tym razem

poświęcony impresjom na temat

hokejowych mistrzostw świata

grupy ,,B” w Klagenfurcie oraz

występom w tej imprezie pol­
skiej drużyny, Gośćmi „wtorku”
będą: znany hokejowy sędzia
międzynarodowy Wł. Michalik
oraz byli reprezentanci Polski w

hokeju, olimpijczycy — Cz. Mar-

chewczyk, J. Maciejko i M. Wię­
cek. Początek spotkania o godz.
17-ej.

Siedział spokojnie, a ludzie przechodzący
ścieżką mijali go obojętnie. Nie było nic dziw­
nego w tym, że ktoś opalony na czarno i ubra­
ny w sarong siedzi na słońcu w południowym
żarze. Nie było się czemu dziwić.

— Teraz już wiem, có jest potrzebne — my-
ślał. — Co trzeba jakoś zdobyć W wiosce
z pewnością jest radio. Wioski są jak sroki —

zbierają i przechowują najmniej prawdopo­
dobne rzeczy. — Roześmiał się na wspomnienie
jawajskiej wioski, w której kiedyś mieszkał.

Gdy na nią natrafił, daleko od przecinających
Jawę ludzkich szlaków, szedł potykając się
przez dżunglę wyczerpany i zagubiony, bliższy
śmierci niż życia Przebiegł dziesiątki kilome­
trów, a by) to dzień jedenasty marca roku 1942.
Stacjonujące na wyspie wojska skapitulowały
ósmego marca. Przez te trzy dni wędrówki
przez dżunglę gryzło go robactwo i cięły mu­
chy, ostre kolce rozdzierały skórę, pijawki
ssały krew a deszcze przemarzały do suchej
nitki. Odkąd opuścił iotnisko północne w Ban­
du ngu, gdzie stacjonowały myśliwce, nie wi­
dział ani nie słyszał żywej duszy Porzucił

swoją eskadrę, a raczej jej niedobitki, i swo­
jego ”Hurricane’a”. Zanim stmtąd uciekł, wy­
prawił swojemu martwemu, poskręcanemu
i połamanemu przez bombę i pocisk smugowy
myśliwcowi pogrzeb na stosie. Spalić zwłoki —

przynajmniej tyle jest winien człowiek swemu

przyjacielowi.
Kiedy stanął na skraju wioski, miało się ku

zachodowi. Jawajczycy, którzy otoczyli go, byli
nastawieni wrogo. Nic mu nie zrobili, ale w ich
twarzach bez trudu można było wyczytać
gniew Wpatrywali się w niego w milczeniu
i żaden nie ruszył się, żeby mu pomóc.

— Czy mógłbym dostać coś do jedzenia i pi­
cia? — poprosił.

Nie było odpowiedzi.
Nagle spostrzegł studnię. Podszedł do niej

Zagłębia, które po wygraniu z

Górnikiem Wałbrzych doścignęło
pauzującego w tej serii gier lidera
i dzięki lepszemu bilansowi bezpo­
średnich spotkań uplasowało się
na szczycie tabeli. Koszykarze po­
znańscy pod batutą najlepszego o-

becnie polskiego zawodnika, Euge­
niusza Kijewskiego, z wysokimi
Jęchorkiem i Boguckim, chcąc wy­
walczyć mistrzostwo kraju muszą

zawody krakowskie rozstrzygnąć
na swoją korzyść. Czy słabo grają­
ca Wisła zdoła się przeciwstawić
rozpędzonemu zespołowi poznań­
skiemu? Z grą, jaką zaprezentowali
podopieczni Z. Koźmińskiego w mi­
nioną niedzielę, raczej nie. Ale for­
ma wiślaków jest bardzo chimery­
czna, mają mecze, w których nie­
mal każdy rzut do kosza jest cel­
ny i wówczas są groźni dla każde­
go rywala. Jeśliby „Smokom” udał
się mecz, jeśliby zagrali z większą
ambicją niż przeciw Śląskowi, to

kto wie czy nie byliby w stanie

zwyciężyć poznaniaków. Duża to
niewiadoma i może dodatkowy wa­
lor meczu, który ściągnie do hali

przy ul. Reymonta kibiców? Zoba­
czymy.

Drugi z pojedynków grupy „A”
odbędzie się W Sosnowcu pomiędzy
Zagłębiem a Śląskiem. Pauzuje
wałbrzyski Górnik. W grupie „B”
spotkają się Wybrzeże ze Stalą 1
Gwardia z Legią. Pauzuje zdegra­
dowany już do II ligi zespół Reso-
vii.

:•:

PRZED DWOMA tygodniami na

mecz Hutnika z lubelskim Startem
nie przyjechali sędziowie, którzy
na czas nie otrzymali stosownych
zawiadomień. W tej sytuacji zawo­
dy poprowadzili arbitrzy krakows­
cy. Hutnik mecz wygrał, ale jego
rywale zgłosili do PZKosz protest,

„Wycieczki"
na Mount Everest
ZDOBYWANIE gór, nawet naj­

wyższych wchodzi w nową fazę.
Oto zachodnie biura podróży coraz

częściej organizują „wycieczki” na

szczyty ośmiotysięczne, nawet z do­
skonałymi wynikami. W maju 1980
r. wyprawa firmy „Eiselin-Sport”
wprowadziła 15 klientów (spośród
ogółem 17) na Dhaulagiri (8167 m).
W maju 1981 r. „wyprawa”, a

właściwie wycieczka firmy „Hau-
ser-excursiones” zaatakowała Ma-
naslu (8156 m). Na szczyt weszło 15
spośród 27 uczestników. Dla osób

mogących wystawić odpowiednio
wysokie czeki firma „Eiselin-Sport”
już przyjmuje zapisy na Mount E-

yerest w r. 1986.
Tymczasem na Gasherbrum II

weszła trójka młodych Francuzów,
którzy dotąd nie wspinali się wy­
żej, niż Mont Blanc, a towarzyszą­
ca dwom dwudziestolatkom pa­
nienka nie wspinała się dotąd w

ogóle. Czasopisma „Alpinisme et

Randonee” oraz „Der Bergsteiger”
uznały to za niezwykły wyczyn —

troje początkujących wspinaczy na

8035 m! Czy to raczej jednak nie
rekord młodzieńczej zarozumiałoś­
ci i karygodnej, nierozważnej lek­
komyślności? (m.b .)

tłum ANDRZEJ PAKUŁA
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odprowadzany gniewnymi spojrzeniami i długo
pił. Potem usiadł i czekał.

Wioska była niewielka, dobrze ukryta. Wy­
glądała na dość bogatą. Ustawione wokół kwa­
dratowego placu chaty stały na palach i zbu­
dowane były z bambusa i palmowych liści.
Pod nimi widać było wiele kur i świń. Jedna
z chat była większa od innych i znajdowała się
przy niej zagroda dla bydła, a w niej pięć
indyjskich bawołów. Oznaczało to, że wioska

jest zamożna.

Wreszcie zaprowadzono go do chaty naczel­
nika. Tubylcy w milczeniu weszli za nim po
schodach, ale na górze zatrzymali się, usiedli
na tarasie i czekali nasłuchując.

Naczelnik był stary, skórę miał brązową
i wysuszoną. Spoglądał wrogo. Wnętrze chaty
zgodnie z miejscowym zwyczajem składało się
z jednej wielkiej izby, poprzedzielanej na

mniejsze pomieszczenia uplecionymi z palmo­
wych liści parawanami.

Na samym środku pomieszczenia przeznaczo­
nego do spożywania posiłków, prowadzenia roz­
mów i rozmyślań, stała porcelanowa miska
klozetowa z deską i pokrywą. Nie była do ni­
czego podłączona i zajmowała honorowe miej­
sce na ręcznie tkanym dywaniku. Przed nią,
na osobnej macie siedział na piętach naczel­
nik wioski 1 przyglądał mu się śwdrującym
wzrokiem.

sugerując stronniczość arbitrów, z

których jeden był działaczem klu­
bu hutniczego. Związek protest u-

względnił i nakazał powtórzenie
tego spotkania. Rozegrane zostanie
ono jutro, w środę, także o godz,
17. w hali na Suchych Stawach.

(lang)

AKTK« Bystrze»
wznawia działalność

W MARCU wznowił działalność
Akademicki Klub Turystyki Kaja­
kowej „Bystrze” zrzeszający stu­
denckich sympatyków i organizato­
rów kwalifikowanej turystyki ka­
jakowej wszystkich uczelni Krako­
wa.

„Bystrze” obchodzi w tym roku
X-lecie a od 7 lat jest najlepszym
kajakowym studenckim klubem w

Polsce. W akcji „Wiosna” klub co­
rocznie organizuje spływy na rze­
kach Polski południowej i Słowa­
cji. W okresie wakacji przewodni­
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X. ukosa

Dobre chęci nie wystarczą
DOTYCHCZASOWA postawa piłkarzy Cracouii rozbudziła nadzieje

na ich awans do ekstraklasy, zarówno wśród sympatyków tego klubu

jak i jego kierownictwa. Chcąc umożliwić kibicom oglądanie meczy
ich ulubieńców na wyjazdach a także pomóc dopingiem samym za­
wodnikom, zarząd wystąpił z pożyteczną inicjatywą, jaką jest organi­
zowanie wycieczek. Pierwsza z nich odbyła się w ostatnią niedzielą.

Jechano do Bytomia na ważny mecz z Polonią. Jechano z przeszko­
dami. Najpierw bowiem z zaplanowanych dwóch autokarów pojawił
się jeden. Czekano więc na drugi (oba miały jechać razem, żeby się
nie pogubiły!). W końcu drugi autokar przyjechał. Nadał jednak nie
ruszano, ponieważ formalności z zajęciem miejsc, ich zamienianiem
przeciągały się. Ostatecznie zamiast o 8.30 wyjechano 25 minut póź­
niej.

Wydawało się, że dalsza część podróży będzie przebiegać już bez
przeszkód. Niestety, okazało się, że kierowcy nie znali dojazdu do sta­
dionu w Bytomiu. Rozpoczęło się więc gorączkowe szukanie drogi,
pytanie przechodniów. Wreszcie autokar zaparkowano daleko przed
stadionem. Trzeba było iść do celu z górą 10 minut. W rezultacie ki­
bice „pasiaków" znaleźli się na trybunach dopiero po 15 minutach od
chwili rozpoczęcia spotkania. I tak dobry zamiar, w wyniku niedo-

grania szczegółów organizacyjnych, spalił na panewce. Podobno uczy­
my się na błędach. Zobaczymy następnym razem. (PSP)

Trenerski słownik...
MECZ szczypiornistów Garbarni z tarnowską Unią spędziliśmy z ko­

legą stojąc za ławką drużyny tarnowskiej, która wyraźnie wygrała
obydwa spotkania. Prowadził zwycięzców pan, niewysoki, korpulent­
ny, ogromnie przeżywający przebieg zawodów, w których jego zespół
był cały czas górą. A mimo to z trenerskiej ławki, na której siedzieli
także zawodnicy rezerwowi, słychać było niemal przez całe zawody
taki mniej więcej monolog: „wyjdziesz na niego k..., bo on już gra
k..., nie wiadomo co”, „przecież grajcież k... coś w obronie” itp. Gdy-
śmy wychodzili po zawodach, trener już w korytarzu hali żalił się
jednemu z wiernych słuchaczy: „oni przyjechali k... na piknik, tamto

grają k..„ to grają k.„, a nie porządnie”. Dalszego ciągu monologu już
nie słuchaliśmy, bo jak mawiał pan Longinus Podbipięta „słuchać
hadko”. (L).

— Czego chcesz? Tuan! — przemówił, a ”tu-
an” zabrzmiało jak oskarżenie.

— Chciałem tylko napić się wody i coś zjeść,
panie, a poza tym... może mógłbym zatrzymać
się tu na krótko, aż dojdę do siebie.

— Mówisz mi "panie”, a jeszcze trzy dni
temu ty i cała reszta białych nazywaliście
nas "pajacami” i gardziliście nami!

— Nigdy tak was nie nazywałem. Przysła­
no mnie tutaj, żebym bronił waszego kraju
przed Japończykami.

— To oni wyzwolili nas od tych zapowie­
trzonych Holendrów! Tak samo wyzwolą od

białych imperialistów cały Daleki Wschód!
— Być może. Ale wydaje mi się, że jeszcze

pożałujecie dnia, w którym przybyli!
— Wynoś się z mojej wioski. Idź precz

z resztą imperialistów. Odejdź stąd, zanim

wezwę Japończyków.
— Napisane jest: "Jeśli przyjdzie do ciebie

nieznajomy i poprosi, abyś go przyjął pod
swój dach, ugość go, a znajdziesz łaskę w oczach
Allacha”.

Naczelnik spojrzał na niego osłupiały. W na­
rastających ciemnościach widać było jego
ciemnobrązową skórę, krótki kaftan baju, wie­
lobarwny sarong i ozdobne przybranie głowy.

— Czy znany jest ci Koran i słowa Proroka?
— Którego imię niech będzie błogosławione —

odparł Marlowe i wyjaśnił: — Przez wiele lat
wielu ludzi tłumaczyło Koran na angielski. —

Walczył o życie. Gdyby pozwolono mu pozo­
stać w wiosce, być może udałoby mu się zdo­
być jakąś łódź i popłynąć do Australii. Nie
znał się co prawda na żeglarstwie, ale warto

było ryzykować. Dostanie się do niewoli było
równoznaczne ze śmiercią.

— Czy jesteś wyznawcą Proroka? — spytał
zdumiony naczelnik.

(Ciąg dolny wostąpś) (W)
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cy z „Bystrza” poprowadzą obozy
kajakowe na Mazurach oraz Du­
najcu i Popradzie.

W ramach szkolenia kadr, jak co

roku, rozpocznie się kurs studenc­
kich przewodników turystyki kaja­
kowej, obejmujący trzy dwudnio­
we spływy wiosenne oraz dwuty­
godniowy spływ w okresie letnim.

Jedną z wiosennych imprez „Bys­
trza” będzie Ogólnopolski Studenc­
ki Spływ Kajakowy „Nida’82” w

maju br., wiodący przez malowni­
cze tereny Ponidzia.

Działalność klubu nie ogranicza
się do organizowania spływów i
szkoleń, członkowie „Bystrza” zbie­
rają się w jego siedzibie przy ul.

Czarnowiejskiej 20 na cotygodnio­
wych spotkaniach czwartkowych
przy kominku, w czasie których
śpiewają piosenki turystyczne i o-

powiadają o przeżytych wodniac­
kich przygodach. Biorą też udział
w rajdach i innych imprezach tu­
rystycznych. AKTK „Bystrze” za­
prasza wszystkich sympatyków ka­
jakarstwa do współpracy.

MARTA NASTAŁEK
Fot. MICHAŁ BURZYŃSKI

Dalin w finale
BARDZO udany występ zanoto­

wały na swym koncie juniorki Da-
linu Myślenice na rozgrywanych w

Mielcu półfinałach mistrzostw Pol­
ski w siatkówce. Dalin odniósł dwa

gładkie zwycięstwa, pokonując Stal
Mielec 3:0 (2, 11, 10) oraz Tęczę
Świdnica również 3:0 (5, 12, 9). My-
śleniczanki wywalczyły awans gra­
jąc w następującym składzie: Ku­
charczyk, Pypno, Oleksy, M. Woj-
tan, Bochenek, Żelichowska. Na

zmiany wchodziły również Huda-
szek i A. Wojtan. Gratulując awan­
su, przypominamy, iż finały odbędą
się w dniach 21—25 kwietnia z u-

działem 8 zespołów.

W galerii MCK

Wystawa cEspana W
DZIŚ we wtorek, 30 marca br.

o godz. 18 w galerii Młodzieżowego
Centrum Kultury „Forum” przy ul.

Mikołajskiej 2 nastąpi otwarcie in­
teresującej wystawy „Espana ’82”

zorganizowanej z okazji zbliżają­
cych się finałów piłkarskich mis­
trzostw świata.

Na ekspozycję składają się m. in.

karykatury znanego w kraju i za

granicą rysownika Edwarda Ała-
szewskiego oraz odznaki, propor­
czyki i wydawnictwa ze zbiorów
Janusza Kukulskiego.

W okresie trwania wystawy —do
30 kwietnia — odbędą się także

spotkania z trenerem reprezentacji
Antonim Piechniczkiem i Zbignie­
wem Bonkiem. Wszystkich kibiców
futbolu organizatorzy zapraszają do
MCK codziennie, w godz. 11—18.

Szczęście i pech
9 MILIONÓW pesetów i dodatko­

wo bilety wstępu na decydujące
mecze piłkarskich mistrzostw świa­
ta „Espana ’82” wygrali dwaj
szczęśliwcy hiszpańscy w tamtej­
szym totalizatorze piłkarskim. Pech
w tym wszystkim polega na tym,
że obaj panowie... siedzą w wię­
zieniu i na wolność wyjdą dopiero
w tydzień po zakończeniu mis­
trzostw świata!

WTOREK I

15.40 Program dnia

15.45 Kwadrans z Artelem
16.00 Dla młodych widzów: Tele­

turniej, dla dzieci: Michałki
17.30 Dziennik TV

17.40 Estrada folkloru

17.50 Ofensywa wyzwolenia —

Wyzwolenie „Trójmiasta”
18.20 Wszystko o reformie

18.50 Dobranoc
19.00 Śpiewa A. Similea

19.30 Dziennik TV

20.15 „Cygan” 3 ode. ser. obycz.
ZSRR

21.40 „Wyszliśmy na brzeg” pr.
widow.-publ.

22.20 Dziennik TV

22.50 Muzyka na dobranoc — Gra

R. Kobayashi

WTOREK n

18.00 „Amazonia” cz. 1 — film

St. Szwarc-Bronikowskiego
18.40 Wojskowy film dok. —

„Generał Walter”

19.00 Kronika (Kr.)
19.30 Dziennik TV

20.15 Wtorek melomana — Dni

Muzyki K. Szymanowskiego w Za­
kopanem

21.15 „Ty pójdziesz górą’’ doku­
ment fabularyzowany o życiu i

twórczości E. Orzeszkowej
32.15 Kwadrans s Artelem

(Dokończenie ze stor. 5)

(wt. śr. 14—18), KMPiK, pl. Cen­
tralny: Galeria: Wyst. prac pla­
stycznych dzieci (wt. śr. 10—20),
Czytelnia: (wt. śr. niecz.), Galeria

Desy, św. Jana 3: Wyst. ze zb. wła­
snych — malarstwo XIX i XX w.

(wt. śr. 11—17), Dom Polonii, Rynek
Gł. 14: Wyst. kilimów. Odnowa
Krakowa (wt. śr. 12—17), Galeria
Fotografia-Video, Solskiego 24: Fo­
tografia współcz. (eksp handlowa).

DYŻURY
Pogot. MO, tel. 997, Straż Poż.

998, Tel. Ochrony Środowiska
11-19-66, Pogot. Ratunk. (tylko wy­
padki i nagłe zachorowania) Łaza­
rza 14: wypadki tel. 999, zachoro­
wania i przewozy 22-38-33, porady
stomatologiczne w przypadkach na­
głych (20—7), ambulatorium okulist.
(całą dobę), Rynek Podgórski 2:
66-29-80, os. Prokocim Nowy
55-51-90 (całą dobę), Nowa Huta
44-22-22, Lotnisko Balice 11-90-29,
Niepołomice 198, Sieoiechowice tel.
Iwanowice 60.

Dyżury szpitali:
Chir. Trynitarska 11, Chir. dziec.

Prokocim, Urolog. Prądnicka 37,
Laryng. Kopernika 23a, Okulist.
Witkowice, Neurologia oraz inne

oddziały szpitali wg rejonizacji.
Inf. Służby Zdrowia: 22-05-11 (ca­

łą dobę), Punkt Inf. Aptecznej tel.
11-07-65 (8—15), Inf. w aptekach:
Rynek Gł. 42, Waryńskiego 24,
Pstrowskiego 94, Wrocławska 48—
52, Nowa Huta, Centrum A, bl. 4,
Myślenice, Rynek 10, Proszowice,
ul. 1 Maja 51 (8—20), Inf. Toksyk.
Kopernika 26, tel. 11-99-99, Lek.

Spółdz. Pracy — wizyty domowe

lekarzy chorób dzieci oraz lekarzy
kardiologów (15.30—23), tel, 22-95 -78,
22-25-66, Krak. Tow. Świadomego
Macierzyństwa, Młodz. Poradnia
Lekarska, ul. Boh. Stalingradu 13,
tel. 22-78-08 (9—18), Poradnia Przed­
małżeńska i Rodzinna, Rynek Gł.
6 I p. (pon. 16.30—18.30, śr. piąt.
17—19), Tel. Zaufania 33-71-37 (16—
22), Młodzieżowy Tel. Zaufania 988
(14—18), Telefon dla Rodziców
22-02-16 (14—18), Pomoc Drogowa
FZM, ul. Kawiory 3, tel. 37-55-75
i 37-48-92 (7—22), al. Planu 6-letnie-

go 154, tel. 44-17-60 i 44-16-32 (7—22).

--a -nAPTEKI
• X■■.W. .* '

Szczepańska 1, N. Huta, Centrum
C bl. 6 (tlen), Krakowska 1 (tlen),
Kozłówek — Pawilon, Kazimierza

Wielkiego 117.

f rożne
ZOO (Lasek Wolski) 9—18.

RADIO
PROGRAM I

Wiadomości: 15, 17, 18, 19,’20, 22,
23,1,2,3,4,5.

15.05 Muz. i aktualności. 16.40
Pols. pieśni i melodie. 17 .10 Dzień
w Polsce — fel. 17 .15 Koncert dnia
— wspomnij mnie. 18.05 Czas ref­
leksji. 18.30 Artyści w naszym stu­
diu — A. Weissenberg. 19.30 Z na­
szej fonoteki. 20.05 Przegl. wyda­
rzeń międzynarod. 20.30 Koncert

życzeń. 20.58 Kom. Totalizatora

Sport. 21 .05 Kron. sport. 21 .15 Wiel­
kie dzieła, wielcy wykonawcy. 22.10
Rad. Tyg. Kult. 22 .50 Gwiazda tyg.
— Z. Sośnicka. 23.40 Jazz na dobra­
noc.

PROGRAM II

Wiadomości: 15.30, 17.30, 18.30,
21.30, 23.50.

15.15 NURT — filozofia i nauki

polit. 15.40 Ludzie i ich pasje. 16.00
Muz. intermezzo. 16.10 Dziś pyt.,
dziś odp. 17 .00 Radiokurier. 18.35
Komentarz zagr. 18.40 Ludzie i po­
glądy. 19.00 Kompozytor tyg. — Z.

Kodaly. 19.35 Świat baśni — pr. na

dobranoc dla dzieci: Legenda o mor­
skiej latarni słuch. 20.00 Muz. seans

film. — Love story. 20 45 Nauka

jęz. niem. 21 .00 Recital wiecz. —

Zesp. S. Mendeta. 21 .40 Wieczór
lit. -muz. Kronika wiosenna. 22.10
Świat muz. ■współcz. 22.50 Wpisani
w Giewont ode. pow. H . Worcella.
23.00 Jazz dla wszystkich. 23.40 Poe­
zja na dobranoc — Dawna liryka
franc.

PROGRAM IV

Wiadomości: 15, 17, 19, 22.30.
15.05 Panorama literacka. 15.30

Popołudnie melomana — stereo.

17.00 Dziennik. 17.05 Audycja ak­
tualna (Kraków). 17 .30 Nasz dzień
— wydanie popołudniowe — Kra­
ków. 18.00 Klasycy muzyki rozryw­
kowej — stereo. 18.30 „Nad Niem­
nem” — odcinek pow. E . Orzeszko­
wej. 19.00 Dziennik. 19.05 Klasycy
muzyki rozrywkowej — stereo.

19.30 Recital Natali Gutman w Ra­
dio Hilversum — stereo. 21 .00 Klub
stereo — stereo. 22.30 Fakty dnia.
22.40 Nocne divertimento — stereo.

23.30 Głosy, instrumenty, nastroje
— stereo. 0.55 Program na jutro i

pożegnanie słuchaczy.' 1.00 Koniec

programu i hymn.
’

UWAGA!

Za zmiany w ostatniej chwili

wprowadzone w programie teat­
rów, kin, radia i telewizji — re­
dakcja nie bierze odpowiedzialnoś­
ci*


